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GAZETA LWOWSKA
W.yuhodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

wyji»tkiem dni pośw stecznych .
Num er pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal. 

pocztą |g  hal. — Biura Kedakeyi i A d m in istrac ji 
ulica C zarnieckiego 1. 10. — E k sp e d y c ja  miejscowa 
w biurze dzienników  St.  Sokołowskieflo. ulica Trze- 
c*e B0 Maja i, 5. — L isty należy frankować.

Uekiamacye otw arte wolne od opłaty.

Telefon Kedakoyi N r 88.
Tejefon A d m in is trac ji N r. 637.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.

Obwieszczenie.
Rozpisane obwieszczeniem z dnia 16 

hpca 1914, 1. 16.309'pr. nowe powszechne 
^ybory  do Sejmu krajowego Królestwa Ga- 
Jicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Rrakowskiem wstrzymuję.

Do przeprowadzenia tych wyborów wy­
znaczę w swoim czasie stosowne terminy, 
które w myśl § 16 ord.ynaeyi wyborczej sej­
mowej podam do powszechnej wiadomości.

(J. k. Namiestnik : 
K o r y t o w s k i  w. r.

P r e n u m e r a t a .

z a ni i o j s e o w a :  
rocznie . . . .  32 K | ówiarórocznle 0 K — h. 
półrocznie . . 16 K | miesięcznie 2 X 70 h.

rocznie . 
półrocznie.

mi e j s c o wa -
24 K , ówierórocznio . , 6 K 
12 K | miesięcznie. . , 2 K

W Niemczech 3 K 20 h m iesięcznie. We w szystkich innych państw ach 4  K 60 h. m iesięcznie, 

„Przewodnik naukowy 1 literacki", dodatek m iesięczny do Gazety Lw ow skiej, o trzym ują  eało- 

’. półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tyiko, którzy p renum erują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćw ierćroezni i m iesięczni za dop łatą : pierw si 1 K 50 h.. d rudzy 60 h. 

„Przewodnik" prenum erow any osobno kosztuje 8 K,

Ceny o g łoszeń : Wiero* petitowy lub 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła 
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce m iary ps 
titowej.

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60 
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów pryw atnych przy j, 
muje w y łączn ie : Biuro dzienników Sokołowskieflo 
we Lwowie ulica Trzeciego Maja I. 5. W Paryżu 
wyłącznie A g encya: 0. Adam (V. de Raczkowski) 38 
Rue de Yarenno.

Obwieszczenie
c; k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 4 
sierpnia b. r 1. XVII. 6820/185 w sprawie 
Oprowadzenia zwierząt i produktów zwierzę­
cych z Bośnii i H ercegow iny— zamieszczone 
jest w „Dzienniku urzędowym" dzisiejszego 
numeru Gazety Lwowskiej.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.

Lw ów , 4 sierpnia.

Cesarsko niemiecki konsulat 
dla Galicyi i Bukowiny

^ y d a ł  d n i a  2 s i e r p n i a  b. r. n a s t ę p u ­
j ą c e  o b w i e s z c z e n i e :  

„ P o d d a n y m  P a ń s t w a  N i e  mi  e- 
c k i e g o ,  p r z e b y w a j ą c y m  w o k r ę g u  
ż e g o  k o n s u l a t u ,  o z n a j m i a  s i ę ,  że 
N a j w y ż s z y m  r o z k a z o m  g a b i n e t o ­
w y m  z a r z ą d z o n a  z o s t a ł a  m o b i l i z a -  
c y a  w P a ń s t w i e  n i e m i e c k i e m .

O b o w i ą z a n i  do  s ł u ż b y  w o j s k o ­
we j  m a j ą  n a t y c h m i a s t  w r a c a ć  do 
N i e m i e c  i z g ł o s i ć  s i ę  u M ł a d z  w o j ­
s k o w y c h .

P o d r ó ż  n a  k o l e j a c h  a u s t r y a -  
c k i c h  o d b y w a  s i ę ,  w m y ś  1; u m o w y  
p o m i ę d z y  o b y d w o m a  Ił z a d a m i , z a  po-
k r e d y t o w a n i e m  c e n y  j a z d y  n a  p o d ­
s t a w i e  o k a z a n y c h  p a p i e r ó w  w o j s k o ­
w y c h  j a d ą c e g o .

K t o b y  n i e p o s i a d a ł  p a p i e r ó w  
w o j s k o w y c h ,  o t r z y m a  o d p o w i e d n i  
w y k a z  w t y m  k o n s u l a c i e " .

W O J N A .
Podziękow anie Monarsze.

Prezydent m. Lwowa p."JózefNeumana 
otrzymał od JE. P- Namiestnika następujące 
p ism o:

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra­
czył p rz y ją ć  z najżywszem zadowoleniem wia­
domość o pełnych zapału podniosłych mani- 
festacyach król. stoł. m. Lwowa i poruczył 
mi wyrazić Radzie m. Lwowa Swe Najwyższe, 
gorące podziękowanie za te świeże objawy 
niewzruszonego przywiązania i ofiarnej mi­
łości Ojczyzny. Stosownie do Najw. polece­
nia zawiadamiam o tem Jaśnie  Wielmożnego 
Pana Prezydenta, C. k. Namiestnik Korytow- 
slci m. p.

W Monarchii.

Najd. Arcy książę Karol Franciszek Jó ­
zef przedsięwziął wczoraj w Budapeszcie ins- 
pekcyę wojsk w koszarach, wyrażając zado­
wolenie z wyniku inspekcyi.

Kionsztadzka gazeta Transyfoania  ogła­
sza odezwę posła dr. Teodora Michalyiego 
do narodu rumuńskiego. Autor odezwy wska­
zując, ze zaprowadzony stan wyjątkowy nie 
pozwala na odbywanie publicznych i prywa­
tnych zgromadzeń politycznych podczas trwa­
nia operacyj wojennych, stwierdza, że także 
rumuński komitet narodowy nie może odbyć 
zapowiedzianego już zgromadzenia, dlatego 
autor uważa za swój obowiązek zaapelowania 
do ludu lumuriskiego, żyjącego pod berłem 
Najw. Dynastyi Habsburskiej, aby wypełnił 
chwalebnie swój obowiązek i dał sędziwemu 
Monaisze nowy dowód tradycyjnej wierności 
i gotowości do ofiar.

Na serbskim  terenie wojny.

Na serbskim terenie wojny nie zaszedł 
żaden wypadek godny wzmianki. Skupienie 
sił odbywa się gładko bez starć zgodnie z 
programem.

Jakkolwiek odpowiednio do ogólnej sy- 
tuacyi nie można obecnie liczyć na n o w i n y  
z w i d o w n i  w o j n y ,  to jednak dwa razy 
dziennie będą ogłaszane stwierdzenia, że nic 
się nie stało, aby uniknąć nawet pozoru, ja ­
koby nie miano uwzględnić zrozumiałego zu­
pełnie łaknienia wieści wśród szerokiej pu­
bliczności. W czasach tak wielkiego naprę­
żenia może powolny z początku bieg wypad­
ków, a nawet zupełny brak wydarzeń przez 
dni całe nie zgadza się z wewnętrzną nie­
cierpliwością każdego człowieka z osobna i 
wówczas ucho jest przystępne dla najdziwa­
czniejszych pogłosek, ale w stuleciu ogólnej 
oświaty ludowej każdy tyle powinien zacho­
wać zdrowego zmysłu krytycznego, ażeby nie 
wierzyć ślepo opowieściom pochodzącym rze­
komo „z ust kompetentnych11 albo „z miej­
sca szczególnie wysokiego" i nie dać się 
brać na kawał każdemu,,1 kto rozpowszechnia 
„bajki o żelaznym wilku". Niewątpliwie ści­
sła cenzura w czasie wojennym podsyca ła­
twowierność, ale nie można dość powtarzać, 
że cenzura odnosi się tylko do przygotowa­
wczych zarządzeń wojskowych, natomiast wia­
domości o wypadkach, które rzeczywiście wy­
darzyły się, przynajmniej co do istoty swej 
natychmiast będą publicznie ogłaszane zgo­
dnie z prawdą, choćby podanie tego, które 
wojska brały w tem udział, nie było jeszcze 
możliwe.

Postępy a r m i i  n ie m ie c k ie j  w K ró les tw ie  
P olskiem .

Biuro Wolfa donosi: Jeden batalion 
pułku piechoty nr. 155 z oddziałem karabi­
nów maszynowych i pułk ułanów nr. 1 wczo­
raj rano w k r o c z y ł y  do  K a l i s z a .

Wojska graniczne koło Lublińca o fo­
s a  d z i ł y  w c z o r a j  po  k r ó t k i e j  w a l c e  
C z ę s t o c h o w ę .  Także B ę d z i n  został za­
jęty przez wojska niemieckie.

Niemcy a Francya.
Depesza nadana dnia 1 sierpnia, a o- 

trzymana w Wiedniu dnia 3 sierpnia o go­
dzinie 3 po południu podaje: Ambasador ros- 
syjski Izwolski o godzinie 11 w nocy udał 
się do ministerstwa spraw zagranicznych w 
Paryżu, aby zawiadomić prezydenta ministrów,

i ministra spraw zagranicznych Vivianiego, że 
'Niemcy wypowiedziały Rossyi wojnę.

Agencya Havasa ogłosiła następujący 
komunikat: Z rozmaitych stron donoszą,
co następuje: Prezydent ministrów w sobotę 
po południu w rozmowie swej z ambasado­
rem niemieckim Schónem zauważył: „Stano­
wisko pańskiego rządu zmusza nas do zarzą­
dzeń zaradczych, odpowiednio do waszych 
zarządzeń. Nasze pokojowe stanowisko pozo­
staje bez zmiany. Pragniemy pokoju, a naj­
lepszym dowodem, jaki panu na to przyton 
ezyć mogę, jest fakt, iż do tej chwili nie 
zwołano parlamentu francuskiego, co na mo­
cy konstytucyi musiałoby nastąpić, gdyby 
nasze zamiary nie były pokojowe".

Ambasador Sclión odparł : „Tymczasem 
wydarzyły się jednak ubolewania godne zaj­
ścia nad granicą

Viviani: „Jak pan możesz przypuścić 
coś podobnego, skoro nasze wojska stoją w 
odległości 6 kilometrów od granicy".

Ambasador niemiecki w sobotę wieczo­
rem miał podobno nową rozmowę z Vivianim.

W odpowiedzi na to oświadcza Biuro 
Wolfa: Agencya Havasa rozpowszechnia treść 
rozmowy niemieckiego ambasadora Schona z 
francuskim premierem Vivianim. Rewelacye 
te są tendencyjne. Faktem jest, że o d p o ­
w i e d ź  F  r  a n c y i n a  z a p y t a n i e  N i e ­
m i e c  b y ł a  t a k  d w u z n a c z n a  i w y m i ­
j a j ą c a ,  że wszelkie inne oświadczenia m u­
siały okazać się bez znaczenia.

Z Berlina dalej donoszą: Gdy je ­
szcze żaden żołnierz niemiecki nie znajdu­
je się na terytoryum francuskiem, gdyż woj­
na nie została wypowiedziana, F r a n c u z i  
przed wypowiedzeniem wojny kompaniami 
p r z e k r o c z y l i  g r a n i c ę  n i e m i e c k ą  i 
obsadzili miejscowości: Gottesthal, Metzeral, 
Markviel i Schluchłpass. Nadto ze strony 
francuskiej dopuszczono się złamania prawa 
międzynarodowego przez to, że lotnicy fran­
cuscy w wielkiej liczbie przez Belgię i Ho- 
landyę przelecieli do Niemiec.

Urzędowo ogłaszają w Berlinie: We­
dług otrzymanego rozkazu Niemcy nie prze­
kroczyły granicy francuskiej, przeciwnie zaś 
wojska francuskie bez wypowiedzenia wojny 
napadły na nasze straże graniczne. Jakkol­
wiek rząd francuski jeszcze przed kilku dnia­
mi oświadczył, że przestrzegać będzie nieob- 
sadzenia pasa granicznego szerokości 10 km., 
Francuzi w kilku miejscach przekroczyli g ra ­
nicę Niemiec, francuskie kompanie obsadza­
ją niemieckie miejscowości, lotnicy z bomba-

Ż E G O T A  P A U L I .
(W 100-tną rocznicę urodzin).

Kiedy święciliśmy jubileusz Oskara Kol­
berga, nikt nie pomyślał, iż rówieśnikiem 
lego, a zarazem bezpośrednim poprzednikiem 
był Ż e g o t a  P a u l i ,  metyl ko wielce zasłu­
żony ludoznawca, lecz także godny pamięci 
Polihistor polski. To też cielio i niepostrze­
żenie minęła chwila, w której upłynęło sto 
lut od dnia urodzin tego badacza dziejów na- 
8zych, typu Heicłowskiego, który zaiste po­
święcił swe życie cało dla dobra nauki pol­
skiej.

Jako syn ubogiego krawca, wychodźcy 
z Negen w Trewirskiem, ujrzał Żegota świa­
tło dzienne 1 lipca 1814 r. w Nowym Sączu 
y  Galicyi. Po ukończeniu pierwszych szkół 
1 gimnazyum w mieście rodzinnem, zapisał się 
'y r. 1832 na wydział filozoficzny Uniwersy­
tetu lwowskiego.
. Jako ośmnastoletni młodzieniec, zapa­
l n y  nowymi prądami romantycznymi, prze­
nikającymi na wskroś w ówczas literaturę pol- 
ską i za podnietą nadto nauczyciela swego, 
Pracowitego etnologa ks. Głowackiego, pusz­
k a  się Żegota pieszo w wędrówkę po Gali- 
eyi, nie pomijając chaty ani dworu, skrzętnie

szperając w archiwach klasztornych i kościel­
nych pO'wsiach i miasteczkach, notując nie­
strudzenie pieśni i tajemniczością owiane po- 
dan>a> opisując widziane osobliwe zwyczaje 
i obrzędy, szkicując zabytki historyczne, ra­
tując od zagłady przeddziejowe.

Poznał dobrze wtedy Żegota mało do­
tąd znane strony narodu naszego, zdołał 
wtargnąć w~ niezbadany jeszcze świat życia 
ludu polskiego i ruskiego, zgłębić ciekawą 
ze wszech miar psychikę wieśniaczą, sięga­
jącą mimo wszystko w — już dawno, zda­
wało się, wykorzenione — mroki pogariszczy- 
zny, przetrwałe wszakże, jak się okazało, do 
czasów najnowszych.

Powróciwszy do Lwowa w r. 1832 pra­
cuje nad sobą niezmiernie gorliwie, opraco­
wuje zdobyte w czasie podróży zapiski, z któ­
rych powstały wydane dopiero w r. 1838 
„Pieśni ludu polskiego w Galicyi" (str. 234)
i 1840 „Pieśni ludu ruskiego w Galicyi" 
(2 t. str. 177 i 285), które znacznie się wy­
niosły ponad poziom dotychczas wydanych 
podobnych zbiorów Z. D. Chodakowskiego, 
K. Wł. Wójcickiego, Ł. Gołębiowskiego i Wa­
cława z Oleska, wyzwoliły się od służenia 
jedynie celom literackim, co w^dziełach jego 
poprzedników tak wielką jeszcze grało rolę. 
Zegota pragnął i dał istotnie całokształt zja­
wisk zwyczajowych w ciągu roku, odsłonił 
pierwszy właściwie zasłonę, okrywającą kul­
turę duchową ludu naszego w każdym nie­
mal momencie życia codziennego.

Do pieśni obrzędowych dołączone są 
opisy ceremoniałów, „aby tem łatwiej" — 
mówi w przedmowie — „wykazać ducha, w 
jakim się one odbywają, i pieśni, które z o- 
brzędami ściśle są połączone, łatwiejszemi do 
zrozumienia uczynić"... Znajdujemy tam już 
nadto zestawienia z pieśniami i zwyczajami 
iunycłi ludów słowiańskich „do poznania, 
jak jeden i ten sam duch jeszcze cały ogro­
mny przestwór ożywia, którego części różnym 
ulegały wpływom i przemianom i jak jedne
i też same myśli ze wspólnego niegdyś zdroju
czerpane, mimo tylu wieków przetrwały"... 
Już z słów tych przebija głębsze zrozumie­
nie wartości i znaczenia tworów poezyi lu­
dowej; z umiejętnego zaś opracowania widać 
wybitne zdolności, które w czasie dziecięctwa 
etnografii polskiej pozwoliły mu na zadowo­
lenie chociaż w części dzisiejszych wymagań 
naukowych.

Żyje prawie w nędzy, utrzymując się 
z Iekcyj, sporządzania korekt i pisania do 
niemieckiego czasopisma Mnemosine wierszy 
i artykułów literackich, studyując zarazem 
też i chirurgię, chcąc zostać jak najprędzej 
lekarzem wojskowym, zapewnić sobie lepszy 
byt i możność do spokojnej pracy. Tymcza­
sowe zaś starania o uzyskanie posady pra­
ktykanta w Bibliotece im. Ossolińskich we 
Lwowie pełzną na niczem.

Mija ciężkich lat ośm, jedno pasmo 
ustawicznych borykari się z losem niezbyt 
dlań litośnym, przepędzonych na żmudnem

stanowisku tłumacza i korektora w Gazecie 
Lwowskiej i w księgarni K. Jabłońskiego, 
znacznie utrudniającem mu studyowanie uko­
chanych przezeń dziejów ojczystych. Mimo 
to jednak zdołał puścić w świat cały szereg 
artykułów krajoznawczo - historycznych, zdo­
bytych w czasie wycieczki po Galicyi, pod je ­
dnym tytułem „Starożytności . galicyjskie" 
(1840, Lwów, str. 45 z 20 tabl.)

Był to początek zamierzonych publika- 
cyj, w których pragnął opisać krajowe zabytki 
malarstwa i rzeźby, wizerunki sławnych osób, 
starych nagrobków, zbiorów, zbroi, sprzętów 
itp. rzeczy — czego jednak dalej kontynuo­
wać nie mógł, nie znalazłszy na tom pierw­
szy nabywców. Niedługo potem wydaje 
z rękopisu dawnego „Poezye Jana  Gawiń­
skiego" (Lwów 1843. str. 208), i Samuela 
Brodowskiego „Żywoty hetmanów Królestwa 
Polskiego i W. Ks. Litewskiego, z materya- 
łów w Podhorcach znalezionych" (Lwów 1844, 
str. 114), które doczekały się w r. 1850 dru­
giego ilustrowanego stalorytami nakładu.

Rok 1844 zaiste jest przełomowym w ży­
ciu Żegoty Paulego — otrzymuje mianowicie 
odpowiadającą kierunkowi jego studyów po­
sadę bibliotekarza i sekretarza w domu hr. 
Adama Potockiego w Krakowie.

(Dokończenie nastąpi).

W ł. Antoniewicz.
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mi wpadają do Badenu i Bawaryi i przy na­
ruszeniu neutralności Belgii zapuszczają się 
ku Nadrenii i usiłują zburzyć nasze koleje. 
F r a n c y a  s t w o r z y ł a  w o b e c  N i e m i e c  
s t a n  w o j e n n y ;  w następstwie bezpieczeń­
stwo kraju nakłania nas do przedsięwzięcia 
środków zaradczych. Cesarz wydał stosowne 
rozkazy, a n i e m i e c k i  p o s e ł  o t r z y m a ł  
r o z k a z  z a ż ą d a n i a  s w y c h  p a s p o r -  
t ó w.

Pewien Belgijczyk, który onegdaj po 
południu przybył z Paryża do Brukseli, udzie­
lił Agencyi Havasa wiadomości, że w Pary­
żu nie kursują wcale omnibusy, a tylko nie­
wiele pociągów jest w ruchu. Od 6 rano nie 
wydają wcale biletów kolejowych. Wielu 
Niemców, mężczyzn, kobiet i dzieci czekają 
na dworcu kolei północnej na zestawienie 
pociągu, któryby ich przewiózł do granicy.

W łochy wohec wojny.
Agencya Stefaniego ogłasza uchwałę 

włoskiej Pady ministrów, podkreślającą, że 
kilka mocarstw europejskich znajduje się 
w stanie wojennym i że Włochy z wszyst­
kimi, którzy prowadzą wojnę, utrzymują przy­
jazne stosunki. Bząd, obywatele i poddani 
królestwa włoskiego są obowiązani przestrze­
gać obowiązku neutralności.

Ta sama Agencya donosi, że powołano 
pod broń pierwsze kategorye lat 1889 i 1890 
armii od 8 b. in. począwszy, jakoteż mary­
narki włoskiej z tych samych lat. Dalej po­
wołano podoficerów rezerwowych z siedmiu 
lat, mianowicie maszynistów, palaczy, s ter­
ników i elektrotechników marynarki, jakoteż 
nadbrzeżny personal telegraficzny.

Stanowisko Rnm nnii.
W dzienniku U n  i v e r  s u 1 Wiceprezydent 

Izby deputowanych Stere, występuje prze­
ciwko manifestacyom, skierowanym przeciw 
Monarchii austro-węgierskiej i powiada:

„Manifestanci dziennikarscy, żądający, 
aby Rumunia prowadziła politykę antyaustry- 
acką, nie powinni zapominać, że okrzyk prze­
ciwko Monarchii jest okrzykiem na rzecz 
Rossyi“.

Autor zapytuje, czy manifestanci zdają 
sobie sprawę z następstw takich machinacyj,

„Gdyby“, wywodzi dalej, „przyszło do 
wielkiej wojny, to na ten wypadek Rumunia 
nie może zapominać, dlaczego Rossya spieszy 
Serbii z pomocą. Wcale nie ze słowiańskiego 
sentymentalizmu, lecz z chęci zniszczenia 
Austro-Węgier w myśl słów jednego z ros- 
syjskich mężów stanu, który powiedział, że 
„droga do Dardaneli prowadzi przez Wiedeń". 
Ale droga ta prowadzi równocześnie przez 
ciało Rumunii. Gdyby ^Rossya w sojuszu 
z Rumunią odniosła zwycięztwo, to Rumunia 
wydana będzie na łaskę Rossyi.

Europa nie będzie miała powodu iść 
Rumunii na pomoc, gdy Rossya zechce z Ru­
munii zrobić kilka prowincyj rossyjskich. Ros­
sya kilkakrotnie chciała podzielić Rumunię, 
zawsze jednakowoż sprzeciwiły się temu 
Austro-Węgry, te same, przeciw którym się 
dziś demonstruje. U boku Austro-Węgier sa­
modzielność narodowa Rumunii w każdym 
razie pozostanie nienaruszona, bez względu 
na to, czy trójprzymierze zwycięży, czy też 
nie. Jedność Rumunii bez różnicy stronnictw 
jest jedyną rękojmią przyszłości kraju a w po­
lityce międzynarodowej nie można się kiero­
wać uczuciami".

Książę Karol rumuński, który służył 
w pułku gwardyi w Poczdamie, odjechał sa­
mochodem do Rumunii.

Państwa neutralne.
Burmistrz w B r u k s e 1 i zabronił wszel­

kich manifestacyj ulicznych, czy to z sym- 
patyami czy wrogich wobec stron prowadzą­
cych wojnę.

Ze Sztokholmu donoszą: Celem ochro­
ny neutralności S z w e c y i ,  minister wojny 
zarządził mobilizacyę rezerwy i armii tery- 
toryalnej na pobrzeżu królestwa, sił zbroj­
nych wyspy Gotiand i garnizonów wojen­
nych po twierdzach. Dalej zarządzono przed 
wczesne powołanie rekrutów, którzy mieli 
stawić się dopiero w następnym miesiącu.

Ag. Ateńska donosi: Rada ministrów 
pod przewodnictwem króla zajmowała się po­
łożeniem G r e c y  i wobec wojny europejskiej 
i uchwaliła zachować nadal dotychczasową 
postawę. G r e c y a  n i e  m i e s z a  s i ę  do z a ­
t a r g u "  A u s t r y i  z S e r b i ą .  Rząd wydał 
zakaz wywożenia od dziś złota, bydła, węgla 
i mąki.

Oświadczenie co do n e u t r a l n o ś c i  
S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  jest przygoto­
wane i będzie jutro ogłoszone w Waszyng­
tonie.

Częściowa m obilizacja w Turcyi.
W c a ł e j  T u r c y i  z a p r o w a d z o n o  

s t a n  o b l ę ż e n i a .  Tureckie okręty handlo­
we wstrzymały służbę na morzu Czarnem 
i Egejskiem.

Turecka Rada ministrów uchwaliła c z ę ­
ś c i o w ą  m o b i l i z a c y ę .  W Stambule ogło­
szono już dotyczące obwieszczenie. Wczoraj 
wieczorem zaprowadzono cenzurę telegramów 
zagranicznych. Rząd wydał zarządzenia prze­

ciw podwyżce cen środków żywności. Ceny 
cukru i nafty poszły znacznie w górę.

Wojna a stosunki finansowe i  ekono­
miczne.

Jak Fremdeblatt donosi, odbyła się wczo­
raj konferencya B a n k ó w  w i e d e ń s k i c h ,  
na której przedewszystkiem zajmowano się 
przeprowadzeniem postanowień, wydanych 
przez wiedeńską Izbę giełdową z okazyi ul­
timo. Wskazano na to, że Banki, jak poprze­
dnio, tak i nadal odnoszą się przychylnie do 
publiczności, mającej wkładki i do wierzy­
cieli rachunku bieżącego, naturalnie pod wa­
runkiem, że Bank austro-węgierski dostarczy 
wiedeńskim instytucyom bankowym konie­
cznej gotówki.

B u d a p e s z t e ń s k a  R a d a  g i e ł d o -  
w a postanowiła na wczorąjszem posiedzeniu 
unieważnić ustanowiony na 4 sierpnia te r­
min wypłat. — Płatności nie mają być wy­
równane, gdyż tymczasem weszło w życie 
moratorium. Z tej samej przyczyny bezprzed­
miotowe stały się uchwały z 31 lipoa co do 
zapłacenia dyferencyi i procentów nagiełdzie 
zbożowej.

Od dnia mobilzacyi powszechnej nastało 
nadzwyczajne zapotrzebowanie kredytu i po­
ważnych sum do wypłaty.

Pokrycia szukano w n i e m i e c k i m  
B a n k u  p a ń s t w o w y m .  Zapotrzebowa­
nie lombardu było tak silne, że niemo­
żliwe było zaspokojenie go w granicach za­
kreślonych przez ruch lombardowy Banku 
państwowego, ponieważ przeznaczone dla wy­
żej wymienionego zapotrzebowania kasy po­
życzkowe wejdą w życie dopiero po wydaniu 
ustawy, która ma być przedłożona parlamen­
towi. Niemiecki Bank państwowy zdecydował 
się więc aż do czasu załatwienia owej usta­
wy rozszerzyć zakres papierów, przyjmowa­
nych przezeń za podstawę lombardu. Te 
nadzwyczajne interesy lombardowe mają być 
przekazane kasom pożyczkowym zaraz po o- 
twarciu tychże kas.

Na zgromadzeniu bankierów w N o w y m  
J o r k u  rozpatrywano możliwość natychmia­
stowej wysyłki 100 milionów dolarów do Lon­
dynu w nadziei, iż ulga w tamtejszem poło­
żeniu finansowem wpłynie korzystnie na Ame­
rykę.

W iadomości o sile zbrojnej państwa 
niem ieckiego.

Dzisiejsza Wiener Ztg. ogłasza Najw. 
rozporządzenie Cesarskie z 3 sierpnia, z a k a ­
z u j ą c e  o g ł a s z a n i a  p i s m e m  w i a d o ­
m o ś c i  o s i l e  z b r o j n e j  p a ń s t w a n i e -  
in i e c k i e g o.

§ 1. tego rozporządzenia orzeka, że kto­
kolwiek pismem czyni uwiadomienie o pla­
nie i kierunkach wojsk sił zbrojnych pań­
stwa niemieckiego, o ruchu wojska i okrę­
tów, o stanie fortyfikacyj, albo też przecho­
waniu, czy też transporcie staje się winnym 
przestępstwa. Tego rodzaju przestępstwa bę­
dą według art. IX. ust. z r. 1862 ostro ka­
rane.

Przepis powyższy nie ma zastosowania 
do wiadomości, jakie podaje do publicznej 
wiadomości c. k. Biuro korespondencyjne przez 
dzienniki oficyalne, lub też za zezwoleniem 
głównej kwatery wojennej, a przez Biuro pra­
sowe Ministerstwa wojny.

Rozporządzenie natychmiast wchodzi w
życie.

Różne wiadomości.
Z Berlina donoszą, że ambasador ro­

syjski Swerbejew wyjechał ztamtąd o godzi­
nie pół do 12 w południe.

Około tysiąca Niemców, obowiązanych 
do służby wojskowej, po części osiadłych 
w Paryżu, wyjechało wczoraj popołudniu z Bru­
kseli. Tłum Niemców żegnał ich owacyjnie.

Odezwa do ludności.

. Ministerstwo spraw wewnętrznych wy­
dało pod d. 1 b. m, następujące obwie­
szczenie:

Wojna Ojczyźnie narzucona wybuchła. 
Z patryotycznym entuzyazmem dzielna armia 
nasza wyrusza na głos ukochanego Swego 
Najwyższego Wodza.

Ale jak nasi żołnierze spełnią swój obo­
wiązek na polu bitwy, tak również my, któ­
rzy pozostajemy w domu i nie zostaliśmy 
wezwani do tego, by w walce życiem swem 
bronić Cesarza i Państwo, — owoż tak sa­
mo i my winniśmy spełnić poważny, a nieo­
dzowny obowiązek. Jestt.o obowiązek posta­
rania się, by nadsyłani z placu boju chorzy 
i ranni znaleźli pomieszczenie i opiekę. Nie­
mniej też winniśmy uchronić od biedy i nę­
dzy rodziny pozostałe a pozbawione żywi­
ciela, aby także przez dostateczną troskli­
wość w tym zakresie, mężnemu sercu wojo­
wnika przynieść możliwą ulgę có do troski 
o egzystencyę ukochanych.

S z k o d l i w e  jest  r o z d r a b n i a n i e  
rozporządzalnych sił roboczych i istniejących 
środków pieniężnych. Zabiegi winno się czy­
nić z j e d n e g o  p u n k t u  widzenia i pod

jednem c e n t r a l n e m  k i e r o w n i c t w e m ,  
jeśli mają prowadzić do celu; poręczone też 
być winno jak najpełniejsze i najsprawiedli­
wsze wykorzystywanie istniejących środków 
na pożytek wszystkich potrzebujących.

Aby takiemu rozdrabnianiu zapobiedz, 
podaję tu w porozumieniu z P. Ministrem 
obrony krajowej do publicznej wiadomości, 
jak pomyślana jest ta dla dobra wszystkich po­
trzebujących, przy współdziałaniu wszystkich 
warstw możliwa do przeprowadzenia centra- 
lizacya.

1. D o b r o w o l n a  o p i e k a  n a d  r a n ­
n y m i  i c h o r y m i  o f i c e r a m i  i ż o ł n i e ­
r z a m i  spoczywa w ręku „ A u s t r .  T o w a ­
r z y s t w a  C z e r w o n e g o  K r z y ż a " ,  które 
pozostaje w bezpośrednim związku z zarzą­
dem wojskowym. Spełnienie tego wielkiego 
zadania przypada w udziale w pierwszym 
rzędzie teraźniejszemu prezydentowi Towarzy­
stwa R u d  o 1 f  o w i hr. A b e n s p e r g o w i -  
T r a u n o w i ,  który przez Najj. Paua miano­
wany został „c. k. komisarzem ausiryackie- 
go ratownictwa związkowego". Wskazując 
tedy na obwieszczenia, jakie on wyda, za­
znaczyć tu wystarczy, że pieniądze prze­
znaczone na rzecz rannych i chorych prze­
syłać należy wprost do „Towarzystwa Czer­
wonego Krzyża" w Wiedniu (I. Tuchlauben 
nr. 6 ), lub też do różnych krajowych i fili- 
jalnych oddziałów Towarzystwa.

Czerwony Krzyż jednakowoż potrzebuje 
jeszcze, aby humanitarne swe cele spełnić 
w zupełności, nowych z g ł o s z e ń  co do 
p o m i e s z c z e n i a  c h o r y c h .  Takie zgłosze­
nia należy wnosić do władz politycznych, 
które po fachowetn zbadaniu czy dany objekt 
nadaje się, zawiadomią oduośny posterunek 
Czerwonego Krzyża.

Celem uregulowania tej akcyi wydałem 
odpowiednie rozporządzenie do politycznych 
władz krajowych; tak samo też P. Minister 
obrony krajowej wydał owym władzom wska­
zówki ku poparciu działalności pomocniczej 
Czerwonego Krzyża i przystępowaniu doń 
najszerszych kół ludności.

2. W s p i e r a n i e  r o d z i n  ż o ł n i e ­
r z y  p o d  b r o  n i ą ,  o ile one tego potrze­
bują, odbywa się wprawdzie na podstawie 
ust. z 26 grudnia 1912 Dz. u. p. Nr. 237, 
z funduszu Państwa. Przypadający jednakże 
rodzinom z tego tytułu zasiłek niezawsze 
wystarczy. W wielu wypadkach okaże się 
bardzo pożądanym dodatek z funduszów zło­
żonych dobrowolnie na ten cel przez lud­
ność.

Apeluję tedy do stwierdzonego patryo- 
tycznego usposobienia i dobrego serca lud­
ności, iżby na ten szlachetny, humanitarny 
cel wedle możności dostarczała środków.

Należy je posyłać do Ministerstwa spr. 
wewn. w Wiedniu lub też przekazać na conto 
otwarte w wiedeńskim Bankyereinie i jego 
filiach pod nazwiskiem: „Wojenne Biuro po­
mocy w Ministerstwie spraw wewnętrznych"
(.Kriegs- H ilfs-Burcau den M inisteriums des 
Inneren).

Panowie Szefowie krajów zostali prze- 
zemnie zaproszeni, iżby bez szkody dla jak 
najintenzywniejszego popierania działalności 
Czerwonego Krzyża, powołali do życia kra­
jowe i lokalne organizacye, które wdrożą i 
pod kontrolą przeprowadzą składki na cel 
wspomniany.

Przytem, aby uniknąć rozdrabniania, 
będzie się dążyło do tego, by te składki od­
prowadzano do przynależnej politycznej wła­
dzy krajowej.

Doświadczenie przy zbieraniu składek 
na cele dobroczynne wykazało, że ofiaroda­
wcy ograniczają użycie swych datków nieje­
dnokrotnie na kraj, względnie na ciaśniejsze 
przestworze swego miejsca pobytu. Oczywiście 
nie należy sprzeciwiać się takim dążeniom.

Jednakowoż szlachetny, najczystszą mi­
łością bliźniego podyktowany cel ofiar dla 
najbardziej potrzebujących nie byłby tym 
sposobem osiągnięty w zupełności, nie mo­
żna przecież pominąć, że obdzielanie rodzin 
żołnierzy pod bronią w nienajinniejszej czę­
ści właśnie w tych stronach kraju będzie 
najbardziej potrzebne, które ekonomicznie 
nie są w stanie same w całości zebrać po­
trzebnych środków i dla tego wykazują znacz­
niejsze, niż gdzieindziej, zastępy potrzebują­
cych wsparcia.

Będzie zadaniem centralizacyi tu wła­
śnie dla dobra powszechnego działać wyró- 
wnywująco; głównie też ze względu na takie 
wypadki liczy Ministerstwo spraw wewnętrz­
nych także na datki dla centrali, oddane zaś 
jej do rozporządzenia fundusze służyć będą 
miały do przekazania zasiłków poszczególnym 
władzom krajowym w miarę chwilowej po­
trzeby.

Aby zapobiedz nadmiernemu i wielo­
krotnemu wspieraniu jednych z krzywdą in­
nych może jeszcze bardziej potrzebujących, a 
mimo to pominiętych, zamierzono w poro­
zumieniu z Ministerstwem obrony krajowej, 
rozdziału tych do Ministerstwa spraw we­
wnętrznych, lub do władz krajowych nadpły­
wających środków, dokonywać jak najszybciej 
i w jak najprostszy sposób, opierając się na 
tych urzędowych komisyach, które mają roz­
strzygać o upłynnieniu wsparć ustawowych 
dla rodzin żołnierzy pod bronią i które na

podstawie aktów swych dochodzeń najlepiej 
znać mogą faktyczne stosunki rodzin istotnie 
potrzebujących wsparcia.

Załatwianie agend związanych z tą ak- 
cyą ratunkową Ministerstwa spraw wewnętrz­
nych, poruczono pozostającemu pod kierowni­
ctwem radcy Namiestnictwa dr. Edwarda ks. 
Lichtensteina „Wojennemu Biuru pomocy w 
Ministerstwie spraw wewnętrznych" (Kriegs- 
H dfs-B ureau des M inisteriums des Jnnern) 
w Wiedniu, Hoher Markt nr. 5 III. St. 
Publiczność zechce z datkami i zapytaniami 
zwracać się bezpośrednio do tego Biura, któ­
re jest powołane również napływające datki 
ogłaszać w pismach codziennych.

3. W c. i k. Ministerstwie wojny stwo­
rzony będzie pod kierownictwem szefa IX. 
Oddziału, gen. porucznika Jana  Lobia „Urząd 
opieki wojennej" (Kriegsfiirsorgeamt), który 
fungować będzie jako oficyalny posterunek 
centralny dla wszelkiego rodzaju dobrowol­
nej pomocy, z wyjątkiem pielęgnowania cho­
rych i rannych (Czerwony Krzyż) i opieki 
nad rodzinami powołanych (Ministerstwo 
spraw wewnętrznych). Tam skierowywać nale­
ży datki dla żołuierzy w polu, dla rodzin po­
ległych i na inne wojenne cele humanitarne.

Ten urząd sprawować będzie również 
agendy urzędowego posterunku wywiadowcze- 1 
go w wojnie. Tam również zasięgać można 
będzie wszystkich wyjaśnień, wskazówek <
i inicyatywy, które dążeniom jednostek, 
istniejących stowarzyszeń, lub tworzących się 1 ,
komitetów służyć mają przy wykonywaniu 
opieki wojennej w jak najszerszem znaczeniu.

Nasi dzielni żołnierze walczą o honor 
i zwycięstwo naszej ukochanej Ojczyzny. 
Spełnijmyż i my nasz obowiązek! Spełnijmy 1
w ramach wspomnianych trzech celów, wedle 
naszych sił, wszystko co winniśmy dzielnym 
wojownikom i ich rodzinom. s

Przynieśmy wedle możności najrychlej 
ofiarę miłości bliźniego dla dobra naszej dro- j
giej Ojczyzny; złagodźmy rany, które wojna i
zadaje, starajmy się rozdzielić możliwie na j­
równomierniej ciężary, jakie ona nakłada na ^
nas, pomni wzniosłego hasła naszego uko- j
chanego Monarchy „ Yiribus Unitis", j

Minister spraw wewnętrznych : 1
Dr. Karol bar. H e i n o l d .  I

s
  C

Wycofywanie wkładek j
z Kas oszczędności. 4

 8
i

Wiener Abendpost zamieszcza następu­
jący k o m u n i k a t  u r z ę d o w y :  Sądząc we- I
dług spostrzeżeń, które poczyniono w wie- 1
deńskich instytucyach pieniężnych wogóle, u
a w Kasach oszczędności w szczególności, C
obrót wkładkowy dokonuje się w sposób naj- b
zupełniej zwykły. W poszczególnych instytu- o
cyach zdarzają się wprawdzie żądania zwrotu d
wkładek, przekraczające zwykłą miarę, lecz I
zjawisko to pozostaje w związku z jednej o
strony z nadchodzącym terminem zapłaty Ii
czynszu, a z drugiej ze wstępowaniem do Ł
szeregów wojskowych. Nigdzie jednak nie k
zauważono dotychczas zaniepokojenia u oszczę- P
dzającej publiczności. h

Jest to pocieszającą oznaką, że doświad- a
czenie ubiegłych krytycznych lat utwierdziło §
w ludności przekonanie, iż Kasy oszczędności P
są najzupełniej pewną ostoją powierzonego 5
ich administracyi majątku ludowego i że prze- 
konanie o nienaruszalności pieniędzy wkład- S
kowych w czasach wojennych wyryło się ń
głęboko w umysłach całej bez wyjątku lu- 9
dności i stało się niejako powszechnem jej P
dobrem. Właściciele wkładek nie mają też 8
w istocie najmniejszego powodu do wycofy- t>
wania ich z Kas oszczędności i nie mogą się 
sami w lepszy sposób uchronić przed stratą i
swych oszczędności, jak zostawiając swe pie- ^
niądze w Kasach oszczędności. Przecież każdy h
powinien mieć jasno przed oczyma, że dla b
wkładek oszczędności istnieją jak najdalej U
idące gwarancye bezpieczeństwa, przez wła- 
sny majątek Kasy oszczędności, dalej przez 8j
najzupełniej ugruntowane pretensye tejże, a P
wkońcu przez siłę kapitału gmin, które ma- 85
jątkiem swym większość Kas gwarantują. Już P
przed dwoma laty wskazano na to, że Kasy n
oszczędności, stojące pod nadzorem Państwa, e'
muszą umieszczać powierzone im wkładki I
w sposób najzupełniej pewny i że niepowo­
łany atak na grosz przez ludność oszczędza- 
ny już z natury bieżących interesów jest «i
rzeczą wprost niemożliwą. Z całkiem trze- ^
źwego rozważania, że Kasy oszczędności nie *1
mogą przeważnej części wkładek mieć w le­
żącej gotówce, wynika jasna bezpodstawność >
ewentualnego zaniepokojenia, że Państwo mo- 
głoby, potrzebując w razie wojny gotówki, , 8:
skonfiskować wkładki w Kasach oszczędności >
i użyć je  dla swych celów. h

W żadnym więc kierunku nie istnieje >
dla ludności pofiród zaniepokojenia o je j  oszczę- I1
dzone pieniądze. ^

Nie jest  jednak wykluczonem, że stan 
wojenny, w którym] Monarchia chwilowo la
się znajduje, wywoła najbardziej fantasty­
czne pogłoski i że może niesumienne, przed H

i
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wszelką odpowiedzialnością kryjące się i n d y - ■ w Radgoszozy powier: 

mua, będą dla własnego zysku rozpuszczać zińskiemu.
zono ks. Józefowi Rogo-

£ SnWe 1 Wie^ ’’ Klore raog!* az,a* 1 -  Z Uniwersytetu. Przy końcu
umysły tkliwe. czerwca b. r odbył sio jubileusz trzoclisetl-.-tni

sum;. poczuciu odpowiedzialności za istnienia U n iw e rsy te tu  V  (Jroningen w Holan-
■ umieiino inlermowame ogołu musi s,g prze- d ji Pon5fiważ Uniwersytet ten przesłał w 

Z Z^aZ Prze^ tem’ By l ^ z i e  zbiera- I rokn ( 9 (2  bardzo serdeczny adres na jubileusz 
1 tb  o8®ez§,\n°sci nic dali się unieść porywom Uniwersytetu lwowskiego, przyjął Uniwersytet 
! r u luij agitacyi, która w najbardziej mero-1 nagię jeg0 zaprogzenie do wzięcia udziału w ju-
zuinny. co więcej najbardziej niesumienny 
sposób doradza nierozważne podejmowanie 
Wkładek z Kas oszczędności i innych insty- 
tucyj pieniężnych, któro złożyły również do 
Wody gruntownej pewności i płynności i 
Wusi się zalecić ludności w jej własnym in 
teresie z największym naciskiem, aby zacho 
Wała rozwagę i zimną krew.

KRONIKA.
Lwów 4 sierpnia,.

Kalendarz.
Ś r o d a  (5 sierpnia):
N. P. M. Śnieżnej. — Stanisława św. —

Trofyma.
Wschód słońca o godzinie 4'01 rano, za­

chód słońca o godzinie 6'59 po południu.
T e m p e r a tu r a .  O godzinie 12 w połu­

dnie +  25 Cel.

czniejszych liniach pobocznych e. k, kolei pań 
bileuszu i wysłał do (Jroningen swego delegata I stwowych o godzinie 12 w nocy ze środy, 5 
w osobie profesora dr. Konstantego Zakrzew- I b. ni. na czwartek 6 b. m. będzie kompletnie 
skiego, któremu ponadto jego znajomość języka zastań owi ony. Pozostaje więc dla podróżnych 
miejscowego, zdobyta w czasie studyów w Bel- cywilnych wtorek, 4 b. m., i środa, 5 b. m, 
gii i Holandyi, ułatwiła osobiste wzięcie udziału I Cel podróży musi być bezwarunkowo osiagnie- 
w jubileuszu i przemawianie tamże imieniem ty do północy z 5 na G b. m., w przeciwnym 
lwowskiego Uniwersytetu. I razie grozi podróżnym niebezpieczeństwo, żo be-

PP. Helena Bobkowska, Matylda Merdin- dą wysadzeni na jednej ze śtacyj pobocznych, 
ger, Feliks Murdzieriski, Stanisław Wojewski, I — Nowy posterunek żandarmeryi 
Roman Ignacy Wojtaszek, Adam Maryan Pe- 1 utworzono w Markowej, powiatu przeworskiego, 
ters, wszyscy rodem z Krakowa, Borys Pie- I Posterunek żandarmeryi w Wierzchni, po- 
czenko z Pskowa i Stanisław August Tomczyk z I wiatu kału skiego, przeniesiony został do Za- 
Częstochowy, otrzymali w Uniwersytecie Jagieł- | wadki koło Kałusza, 
lońskim stopnie doktorów wszech nauk lekarskich, 
a pp. Tomasz Maziarski z Mielca, Adam Muller, 
ausk. sąd. z Łańcuta i Aleksander Rudich kan 
dydat adwokacki z Krakowa, stopnie doktorów 
prawa.

Rektorat Uniwersytetu lwowsk. podaje 
niniejszem do wiadomości, że z powodu obe-

urzędniey, funkcyonaryiisze i słudzy miejscy, Franciszek Józef Falich, Emil Fcdyński, Teod. 
którymby z jakiegokolwiekbądź powodu wezwą- ; 11aj o wyj, Wiktor Józef Teofil Hausmann, Bro­
nie do powrotu nie zostało doręczone, winni j ni sław Kamiński (z odzn.), Stanisław Kargol, 
nic wyczekując dalszego zarządzenia, zgłosić się ; Zygmunt Władysław Magiera, Michał Mokryj, 
natychmiast do służby. j Roman Mosowa, Jan Franciszek Nowakowski,

— Z kolei. Ponownie zwraca sie uwa- Józ‘lf Bernard Ostrowski, Józef Oziębłowski, 
gę, że z powodu zarządzenia mobilizacji oo-ńl- Bazyli Panoczko, Kajetan Petrowicz (z odzn.), 
nej cały ruch podróżnych na głównych i zma- Ludwik Leon Proskurnicki (z odzn.), Piotr Re-

beó (z odzn.), Antoni Siemiginowski, Leon 
Szczygieł, Jan Jałmużna Wojciechowski (z od­
znaczeniem).

Egzaminowi przysłuchiwał się dwukrot­
nie Wiceprezydent Rady szkolnej krajowej dr. 
Ignacy Dembowski.

— Śluby bez zapowiedzi we Lwowie. 
Podobnie, jak w innych miastach, odbył się w 
ostatnich dniach we Lwowie szereg ślubów ze 
względu na zarządzenia władz kościelnych, któ­
re pozwoliły na śluby z pominięciem trzech za­
powiedzi na wypadek przedłożenia dyspensy i 
złożenia przysięgi, że niema prawnych prze­
szkód do zawarcia małżeństwa.

Ą  Z na lez io n o : w wozach miejskiej
kolei elektrycznej: pakunek bielizny, dwie ko­
szule, książkę i damską torebkę; w ulicy Leona 
Sapiehy pulares, zawierający 13 kor. 48 hal.

A  Zgubiono : ręczną czerwoną torbę 
skórzaną, zawierającą srebrny zegarek, laki i 
listy.

A  Samobójstwo. W przystępie ataku

— Najj. Pan raczył najłaskawiej udzielić 
Ze Swej prywatnej szkatuły pogorzelcom miasta 
Bursztyna zapomogi w kwocie tysiąca, kor.

— Najd. Arcyksiążę Karol Stefan 
Wyjechał dnia 2 b. m. w południe z Wiednia 
2 powrotem do Żywca.

— JE. ks. Biskup przemyski obrz. 
Sr. kat. Konstanty Czechowicz powrócił do 
Przemyśla.

Z C. i  k. arm ii. Podporucznikami zamiano­
wani zostali akademicy III. roku : z Akademii Te- 
^ezyańskiej: Edward Wieliczker 30 pp., Józef 
Korte 1 pp., Wilhelm Lobkowitz 9 pp., Leon 
Kania 13 pp., Rudolf Karge 55 pp., Juliusz 
Berndt 54

Zastanowienie czynności składnicy 
pocztowej w Lisioczyiicacli. Z dniem 31 
z. m. zastanowiono czynności składnicy poczto 
wej w Lisieczyńcaeh, poczta Nowesioło koło 
Podwołoczysk.

— Ograniczenia w obrocie przeka­
zowym Z zagranicą. Reskryptem z dnia 1. 

cnej sytuacyi politycznej wszystkie władze aka-1 |,m zarządziło ck. Ministerstwo handlu co na-
demickie, t. j. Rektorat i dziekanaty, a zara-1 stępUj e : 1) Jednemu nadawcy nie wolno nada-1 szału odebrał sobie wczoraj życie wystrzałem
zem i dyrekeye Instytutów uniwersyteckich I wa($ w jednym i tym samym dniu do zagra-1 z rewolweru 20-letni Karol Jakubiezka. syn m 
urzędują pomimo feryj tak samo, jakw ciągu I njCy zap0m0cą przekazu pocztowego więcej jak I rzędnika pocztowego.

I tę kwotę, która w obrocie z odnośnym krajem I a  Kosztowna zabawka. Czterdziesto-
— Rada m. Lwowa odbędzie posie- dopuszczalną jest jako kwota najwyższa na je- dwuU.tnia zarobnica Almfia Kondiukowa zbiła 

dzenie dziś, we wtorek, o godzinie G wieczorem. I den przekaz. 2) Wyjątek od tego dopuszczalny I wczoraj szybę wystawową w sklepie p. Zubika
Na porządku dziennym.^ sprawa ustanowienia I jest tylko wtedy, jeżeli nadawca udowodni I rzr uj Halickiej. Kondiukowa, sprowadzona
maksymalnej taryfy spożywczej. w sposób wiarygodny (przedkładając faktury, I jnspekcyę policyjną, oświadczyła, że szybę

— S zyn k i mają być zamykane o god zi- nie saldowane rachunki i tp.), że jest obowią-1 zbiju <Ra zabawy. Oddano ją ua razie do are­
n ie  9 w ieczorem . Na, zasadzie ust. 10. ob-1 zany odnośną zapłatę do zagranicy uskutecznić, I policyjnych,
wieszczenia c. k. Prezydyum Namiestnictwa Jeżeli urząd pocztowy uzna, że dowód wyka 
z dnia 20 lip«a 1914 L. 17727 pr. o wyda-1 zano, to należy wpłatę przyjąć, a okazany do 
nych przez całe Ministerstwo na podstawie u- kument dowodowy w miejscu, które się nie da 
stawy z dnia 5 maja 1869, Nr. 66 Dz. p. p. I odłączyć, zaopatrzyć w odcisk stampili dzień 
zarządzeniach wyjątkowych, zarządza Dyrekcya nej. Gdyby co do prawdziwości dokumentów
policyi we Lwowie, a b y  z d n i e m  d z i s i e j -  lub co do tego, czy dowód jest wystarczający

zy m  w s z y s t k i e  s z y n k i  z a m y k a n e  nasuwały się wątpliwości, lub gdyby urząd 
b y ł y  o g o d z i n i e  9 w i e c z o r e m ,  a to pod I pocztowy z innych jakich powodów nie mógł 
rygorem przymusowego zamknięcia i kar prze- osądzić, czy chodzi w danym wypadku o do-

pp., Józef Fellner 56 pp., Brzety-1 widzianych w ostatnim ustępie powyższego ob- kument, który czyni zadość powyższym wyma-
LI 1-» - T T  rt <u w* L  V, m J\ fi T\ T\ I . | ___  ?   1 _  ̂1 nil    .. d w V« 1 A h ■ IV tf 1 A ii A n U _sław Śriha 95 pp., Henryk Fuchs 45 pp.,

Otmar Thometschek 57 pp., Franciszek Som 
^ er 90 pp., Leon Brandstiller 15 pp., Emil 
Butyler 77 pp., Hieronim Berner 9 p. drag.,
Wilhelm Scherer 13 p. uł. Tadeusz Machulski 
^ p. uł., Jan Stefenelli 1 p. uł., Ernest ks.
Scbwarzenberg 2 p. uł., Jan Scherer 13 p. uł 
Pryderyk Mally 4 p. uł., Eugeniusz bar. Pott 
^  p. uł., Fryderyk bar. Fiedler 1. uł., Karol 
.jWkoun 3 p. drag., Jan Scliiitz 10 p. drag.,
Piotr Mattiasseyich 6 p. uł., Ludwik Fest 8 p.
M., Jan bar. Gagern 3 p. liuz., Władysław |
Bhwalibogowski 6 p. uł., Karol hr. Zedtwitz-Lie- 

®ństein 14 p. drag., Gwido Langier 16 pp.
“Br. kraj., Jan Bisanz 19 pp. obr. kraj., Fry- . , , -—
deryk Nussbaum 18 pp. obr. kraj., Ferdynand człoIlt^  Komitetu wykonawczego.

31 pp. obr. kraj., Karol Spanner 20 pp. s>“ romkiem majątku Stowarzyszenia jest
“Br. kraj., Wiktor Polansky 36 pp. obr. kraj., d?r ' B°lesław Lewicki.
Rudolf Prohaska 84 pp. obr. kraj., Franciszek I , 0&. . ^  Ijracy prowadzonej z nakładem ca-
Mitterstoger 17 pp., Rudolf Mały 35 pp. obr. łeJ enerSll> na jaką zdobyć się może komitet, 

Stanisław Jankiszowski 87 pp. obr. kraj., nadzorują osobiście; prezydent Neumann, JE. 
fryderyk John 1 p. uł. obr. kraj; z Akademii dr- Lchorznicki, dyr. Boi. Lew icki i fizyk dr. 
e°hnicznej: Aleksander Tupaj 3 p. dział poi I Legezyns i,

wieszczenia.
— Wydział krajowego Stowarzysze­

nia Czerwonego Krzyża wybrał z łona swo­
jego komitet wykonawczy, który pod przewo­
dnictwem JE. dr. Tchorznickiego odbywa co­
dziennie posiedzenie w biurze fizykatu miej­
skiego.

Do komitetu weszli: dr. Kalikst Krzyża­
nowski, dr. Wiktor Legeżyński, dyr.“ Bolesław 
Lewicki, prez. Józef Neumann, dr. Gustaw 
Roszkowski, Paweł ks. Sapieha, JE. dr. A. 
Tchorznicki, prof. dr. Józef Wiczkowski i pry- 
maryusz dr. Witold Ziembieki.

Pojedyncze referaty rozdzielono między

ganiom, to należy wpłaty nie przyjąć, a nada-

A  Krwawa awantura rozegrała się 
wczoraj w nocy w szynku przy ul. Żółkiew­
skiej i. 11. W czasie tej awantury 29-letni 
Władysław Krasnoid odniósł siedm ciężkich 
ran. jakie zadali mu przeciwnicy nożami Ciężko 
rannego Krasnoida po opatrzeniu odwiozło po­
gotowie Towarzystwa ratunkowego do szpitala 
powszechnego.

A, Wakującego się wczoraj po ulicach 
miasta chłopca, w wieku około trzech lat, u-

i  r \    i - - -  ■ _ I Ł ,u , C U  l l c l j  U C Z .C I W 1 6 J  1 I l i l J  U Z i i f  l1 1 1 * ‘J

Ach, Otto Simmel 2 p. art. fort. Alfred Deutscli 7-  w odociągi m iasta Lwowa. Chemik potrafi) pamiętać, że poza ważnymi obowiązka-
p. art. fort., Karol Brandner 1 p dział polu., miejski dr. Henryk Ruebenbauer w dniu 2 sier-

Blemer Koracs 6 dyw. ciężkich haubic, Alfred I puia b. r. o godzinie 11 4 5  w nocy rozebrał
29  p o ł" a I Vi T Aon I f*>lflmiP.7,niA 'W Ci ri a n —. _ .1 -

ẐeWski 11 dyw.
°tka 3 p. art. fo r t , Jan Wagner 2 p. art.Botk;

„°rt.; 7 oddziału

[ mi, które nam narzuciła chwila — do nas ko­
biet należy otoczyć opieką gospodarczą pracę 
w kraju, zarówno na wsi, jak w p rz em y śle  
i handlu — nie wolno nam dopuścić do ruiny 
materyalnąj społeczeństwa i rodzin naszych.

Sekcyi opiekuńczej „Zjednoczenia11 powie­

dział polnych, Leon Remi-1 chemicznie wodę z wodociągów miejskich w
ciężkich haubic, Władysław | Woli Dobrostańskiej i orzekł, że badana woda

zupełnie nie różui się składem chemicznym od
z oddziału inżynieryi: Herman Bltimel I peryodycznie poprzednio stwierdzonych analiz i  , _________ J:-

Bat. saperów, Paweł Sclionhófer 11 bat. sa-1 nie zawiera żadnych' substancji trujących. Te-1 rz011o opiekę nad rodzinami, których ojcowie, 
fitów; z Akademii technicznej; Robert Ellbo-1 chniczne urządzenia zaś zbiorników i całej sieci | męźowie i bracia spełniają obowiązek w sze-

? 9  bat. pionierów, Józef Ziętkiewicz 10 bat. wodociągowej — j ak zbadauo na miejscu — regaoh na polu bitwy lub w obronie mienia
°ńierów. I wykluczają wręcz możliwość nieprawnego wtar- j dobra publicznego.

z — W iadomości (lyecezyalne. Archidye- 8,);ii?0ia 1 zakażenia wody. Inne prace są w pełni — rezultat pracy
ya lwowska ob. łać. ks. dr. Stanisław Szurek, — Wezwanie do uczniów szkół Śre- zorganizowanej jest pewniejszy niż usiłowania

Monte Saneto11 w Rzymie. Egzamina klau-1 przyjść z pomocą rolnikom, pojawiło się we-1 bomirska (przewodnicząca), Marya Argasióska 
°We i ustne dla kandydatów na katechetów zwanie do uczniów, aby 

kół średnich odbędą się w dniach 26 i 2 8 1 rek-cyi II, szkoły 1 ' -'
B;!̂ dziern ika ; dla kandydatów na katechetów I rannych między 9 a 12 u prof. Ferdynanda I Czartoryska, Kazimiera Neumannowa, Jadwiga
t  M wydziałowych w dniu 27 października b. r. Franty. Równocześnie zaś za pośrednictwem Krzyszkowska, dr. Krzyżanowska Michalina, Ja-
HiJ^^yJaci, którzy uzyskali zezwolenie składa- ] dzienników zawiadomiono potrzebujących rąk | dwiga Próehnicka, Anna Reiterowa, T 2~""‘

2tlroWe i ustne dla kandydatów na katechetów I zwanie do uczniów, aby zgłaszali się w dy-1 Marya Opieńska (zast. przewód.), Aniela Ale-1 skim na 7-letniego chłopca, 
średnich odbędą się w dniach 26 i 28 J rek-cyi II, szkoły realnej we Lwowie w godz. I jandrowiezówna, Romana Berezowska, Wanda

k I C zartoryska, Kazimiera Neumannowa,
1 I Krzyszkowska, dr. Krzyżanowska Mich

 ________________________________        , _„ . . . 0 .   Jadw iga
C(j. tych egzaminów, mają się zgłosić w kan- do pracy w polu, by się pod powyższym adre- Pawłowska, Skolimowska Helena, Sikorska, So 
(Jjp̂ hyi konsystorza o godzinie 9 przed połu-1 s™1 zgłaszali z podaniem warunków. I bolewska Marya, Skrzyńska Marya, Zofia Po-

bJAjy wymienionych terminach. | — W sprawie drobnej monety. Fre- ratyńska.
Egzamin dojrzałości w seminaryum

ci8;5 Y aorow,ynn konsystorza: ks. prałat Fran-1 weniowało dzisiaj u JE. P. Namiestnika w spra-1 nauczycie
MioK„,.®zumi,ak’ P^B- w Czer»inie, ks. Józef wie uprzystępnienia i.upcom i przemysłowcom, w dniach od 2 czerwca do 10 czerwca 1914

kU n Lyecezya tarnowska. Zamianowani radca- j zydyum Izby handlowej i przemysłowej inter-1
“isz ,0norow.ynii konsystorza: ks. prałat Fran- weniowało dzisiaj u JE. P. Namiestnika w spra- nauczycielskiem męskiem we Lwowie odbył się 

k Szurmiak, prob. w Czer»inie, ks. Józef wie uprzystępnienia kupcom i przemysłowcom, w dniach od 2 czerwca do 10 czerwca 1914 
sjjj Mik, prob. w Książnicach, ks. Ignacy Gór- oraz publiczności dostatecznej ilości drobnej mo- roku pod przewodnictwem radcy Rządu dr. Ta- 

Prob. w Kamienicy. nety, której brak daje się obecnie odczuwać, deusza, Mandybnra. Świadectwo dojrzałości otrzy-
iy r, Bnstytuowany ks. Józef Rogoziński,, wik. P- Namiestnik oświadczył, iż poczynił tyszelkie i mali: Oddział A; Franciszek Daszyński, Eusta- 

iadgoszczy, na prob. w Chronowie. Miano- zarządzenia, aby w obrocie nie brakło drobnej chy Dusznicki (z odzn.) Jan Dżugaj, Michał 
S w 1: ks. dr. Władysław Kuc, kateehetą wr monety. Dowóz jej będzie stały i regularny. Hryszczyszyn, Jan Ilnicki, Józef Johann, Ste- 
tygtaWnicy; ks. Józef Palka, administratorem Był°h.y jednak wskazanem, by publiczność u- fan Kisił, Stanisław Klementowski, Bolesław 
i t i t e r ^ 111 ®aczu! ks. Józef Chrząszcz, rekrtorem zbroiła się w wyrozumiałość i cierpliwość, a | Kłaszyński, Jan Kralik, Antoni Maryan Marty 
tyjeenatu św. Józefa w Tarnowie, ks. Jan  Czuj, n'e utrudniała, przez gorączkowe napieranie na 
Praiir . orem tegoż zakładu. Przeniesniony ks. kasy bankowe puszczania w obieg drobnej mo- 
Mc ^ S2fik Sierosławski z Tarnowa do Ciężko-1 net7-
d°wskr r ei- ^  P“ dł ks. JakóbR ozw a-l — Prezydyum magistratu miasta  
W ,*. ’ kanonik i prepozyt w St. Sączu. Kapę- J Lwowa z powodu ogólnej mobilizacyi odwoła
postał ^  Sióstr N. Serca Jez. w Zbył. Górae - ™ UI1
^ r°dkn 8j  Blrane' szek Czernecki, ekspozyt w j szom i sługom miejski

c t ( l  D r r L A T t T  a   . .  i  _ j ___________

ło urlopy udzielone urzędnikom, funkc.yonar.yu- 
m i wezwało ich do bez-

wcę odesłać do dyrekcji poczt i ‘telegrafów, branego tylko w koszulę, oddała polieya w 0- 
W ten sam sposób należy postąpić, gdyby się I piekę komisarya u . zielmcy. 
nasuwało przypuszczenie, że nadawca ma za-1 A Brzy dni a resz tu  skazana zo- 
miar obejść postanowienia ograniczające, wy-1 stała wczoraj Genowefa Kostecka, sprzedająca 
dane powyższem rozporządzeniem. 3) Rozporzą- I pieczywo w sklepie piekarza p. S. Hessa przy 
dzenie to wchodzi natychmiast wżycie Eozpo-lul. Leona Sapiehy, za odmówienie jednej ze 
rządzenie to okaże się w najbliższym dzienniku I służących sprzedaży bułek. Kostecką oddano 
rozporządzeń pocztowych i telegraficznych. I natychmiast do aresztów policyjnych.

— I)o kobiet polskich. Otrzymujemy na-1 A  Sprzeniewierzenie. Markus Pijpel 
stępujący komunikat: Wydział „Zjednoczenia I otrzymawszy wczoraj od Jonasza Eimera 1400
ehrześciańskieh polskich Towarzystw kobiecych1 I kor. w banknotach do zmieniania na diobną 
przypomina, że stowarzyszenia należące do Zjed-1 monetę, znikł z tymi pieniędzmi 20 Lwowa. 1 0- 
noczenia zobowiązane są do karnej, sprawnej I nieważ w toku dochodzeń policyjnych wyszło 
pracy obywatelskiej, potrzebnej dla dobra ogółu. I na jaw, że ucieczkę ułatwić mu miała kran na 
W tej oliwili poważnej dla całego społeczeń-1 iego, Oliana Klar, polieya aresztowałe ją  i od- 
stwa wzywamy przedewszystkiem kobiety — I dała do swych aresztów.
polskie do trw an ia  na stanow isku  tam , gdzie I ^  P o d rz u te k .  Pod bram ą Domu pod­
je  życie postaw iło . i rzu tków  przy  ul. PauliDÓw znaleziono w czoraj

P raca  i pomoc obyw atelska kobiet potrze-1 niem ow lę p łc i żeńsk ie j. Dziecko oddano w opie- 
bna je s t w każdej części naszego k ra ju . W m ia-1 kę kom isaryatow i IV. dzielnicy, polieya zaś 
rę  uzdolnień i s i ł fizycznych robić nam  należy I w drożyła  dochodzenia, celem w ykrycia m atk i 
to, co najuczciw iej i najdzieln iej spełn ić  która |  dziecka.

A Kradzież czterech koui. W nocy 
z 1 na 2 b. m. skradziono z pastwiska pod 
Lwow.-m włościaninowi Antoniemu Krapczako- 
wi c z tery  konie, wartości 3000 koron. Konie 
te były przeznaczone dla wojska.

A Nagły zgon. Pod kaplicą w górnej 
części ul. Łyczakowskiej zm arła  w czoraj nag le  
m odląca się tam  jak aś  kobieta w podeszłym  ju ż  
w ieku.

Zwłoki odstawił komisaryat IV. dzielnioy 
do kostnicy Zakładu medycyny sądowej.

Identyczności zmarłej dotychczas nie stwier­
dzono.

A Nieostrożna jazda, Automobil nr. 
49 S. L, prowadzony przez szofera Jana Or­
łowskiego, najechał wczoraj na placu Krakow-

nieznanego z na­
zwiska i zranił go dotkliwie w głowę i nogę.

A Schwytany na gorącym uczynku.
W ulicy Rzeźuickicj przytrzymano wczoraj Mi­
chała Michałowicza w chwili, gdy jakiejś prze­
chodzącej tamtędy kobiecie sięgnął ręką do to­
rebki. Michałowicza oddano do aresztów poli­
cyjnych.

A Napad. Kilku drabów ze znanym 
awanturnikiem Mojżeszem Stadlerem na czele 
napadło wczoraj w jednym z szynków przy u- 
liey Szpitalnej na dozorcę domu Jana Brzo­
stowskiego i dotkliwue pobiło go, zadając mu 
nadto znaczniejsze rany na twarzy i lewej 
ręce.

Rannego opatrzyło pogotowie Tow. ratun­
kowego.

— Zmarli: we Lwowie, Faustyna Feuer- 
steinowa, wdowa po b. właścicielu dóbr, w 70 
roku życia;

w Czerniowcacli, ks. Juwenal Stefanelli, 
archimandryta i emer. prof. Uniwersytetu, w 
80 r. życia;

w Radgoszczy, ks. Franciszek Górski tam-

niuk-Łotocki, Tadeusz Jan Mikoszewski, Wiktor 
Ślepeeld, Bronisław Woj taro wiez, Szczepan Ziem­
ski z (odzn.).

Do egzaminu poprawczego po feryach
przeznaczono o uczniów. Reprobowano na rok 
2 eksternistów.

Oddział B: Franciszek Andrejczuk (z odzn.)
ad Grybów. Administracyę probostwa 'i włocznego powrotu do służby. Wobec tego ci I Bartłomiej Bober, Kazimierz Józef Dobyasz, tejszy proboszcz, w 55 roku życia, a 30 r. kapł. 

.Gaieta Lwowska* x dola 5 sieipnia 1914,
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w Niepołomicach, ks. P io tr Graczyński, 

tamtejszy proboszcz, w 61 r. życia, a 35 roku 
kapłaństwa;

w Wiedniu, Wincenty Haardt, znany geo­
graf, em. radca ministeryalny w Instytucie woj­
skowo geograficznym.

— Samarytanin polski, założony przed 
dwoma laty w Krakowie, postawił sobie zadanie 
szerzyć wśród publiczności umiejętność niesienia 
pierwszej pomocy w ciężkich zranieniach i na- 
głyoh zaehorzeniaeh. Z samego początku, gdy 
właśnie podówczas surma wojenna zdawała się 
dochodzić do nas, powstał zapał wielki dla za­
dań Samarytanina i tysiące gorliwych niewiast 
zapisywały się na członków Samarytanina, by 
przejść kursy, urządzone staraniem zarządu, 
z pomocą w tym kierunku biegłych lekarzy. 
Dziś wobec poważnej chwili i groźnego poło­
żenia, w jakiem się znaleźć może i nasz kraj, 
potrzeba nam całych zastępów ochotników i o- 
chotniczek, poświęcających się czyto pielęgno­
waniu rannych, czyto usłudze przy rannych. 
Zarząd Samarytanina postanowił więc urządzić 
wedle potrzeby cykl krótkich i dłuższych kur­
sów pouczających.

Osoby obojga płci, pragnące wziąć udział 
w tych kursach, zechcą zgłosić się po bliższe 
informacye do miejskiego urzędu zdrowia w Kra­
kowie między godzinami 9 — 11 przedpołudniem, 
Magistrat, Poselska 10.

Sądzimy, że właśnie s ł u c h a c z e  i s ł u ­
c h a c z k i  medycyny najwięcej nadają się do 
celów samarytańskich i dlatego byłoby rzeczą 
bardzo pożądaną, by o ile pragnęliby oni w da­
nym razie nieść pomoc rannym, w specjalnych 
knrsach uzupełniali swą wiedzę i umiejętność, 
a do tego również Samarytanin polski pragnie 
podać sposobność i prosi zgłaszać się po bliż­
sze informacye pod wyżej podanym adresem.

— Krwawy dramat m iłosny rozegrał 
się w ubiegły piątek w jednym z hoteli II. 
dzielnicy Wiednia. Do hotelu tego przybyła wie­
czorem młoda para i kazała dać sobie pokój. 
Wkrótce po godzinie 8 wieczorem rozległy się 
nagle w pokoju przez nią zajmowanym trzy wy­
strzały. Na odgłos strzałów służba hotelowa 
wtargnęła do pokoju i znalazła w łóżku leżą­
cych bezprzytomnie młodego mężczyznę i dzis- 
wczynę z ciężkiemi ranami postrzałowemi. Męż­
czyzna miał ranę postrzałową w okolicy prawej, 
dziewczyna zaś w okolicy lewej skroni. Brow­
ning leżał obok nich i brakowało w nim trzech 
naboi. Czy w wypadku niniejszym ma się do 
czynienia z zamachem morderczym i samobój­
czym, czy też obydwoje sami się postrzelili, na 
razie niewiadomo. Kannych w stanie bardzo 
groźnym odwieziono do szpitala. Z przeprowa­
dzonych dochodzeń okazało się, że mężczyzna 
ów nazywa się Franciszek Ehrentraut,, liczy 28 
lat i był urzędnikiem miejskiej kolei elektry- 
oznej, dziewczyna zaś nazywa się Yollnhofe- 
równa.

— Echa kradzieży w fabryce tytoniu  
W Goding. Szkoda, zrządzona w fabryce tyto­
niu w Goding przez robotników, których — 
jak to jnż donieśliśmy — aresztowano w tych 
dniach pod zarzutem kradzieży cygar i papie­
rosów, wynosi przeszło 100.000 kor.

— Samobójstwo baletniey. W Wie­
dniu popełniła dnia 31 z. m. samobójstwo, 
otrnwszy się weronalem emerytowana primaba­
lerina wiedeńskiej Opery Nadwornej, Marya 
Brann. Powodem samobójstwa miała być cho­
roba.

— Krwawy dramat małżeński. Z Bu­
dapesztu donoszą: Czterdziestoczteroletni kupiec 
Fabian Hufnagel dnia 1 b. m. w swem mie­
szkaniu w Rakospalota dwoma wystrzałami z 
rewolweru zranił ciężko swoją żonę, poczem 
zranił sio również ciężko wystrzałem z rewol­
weru w pierś, a nadto popodcinał sobie nożem 
kuchennym żyły u rąk. Odwieziono ich w sta­
nie bardzo groźnym do szpitala. Hufnagel do­
konał czynn po porozumieniu się z żoną, gdyż 
uroiło się mu, że grozi mu ruina.

Kronika prowincyonaina.

§ E g z a m i n  d o j r z a ł o ś c i  w filii 
gimnazyum w Samborze odbył się w dniach 
0(j 2 _ 6  czerwca pod przewodnictwem delega­
ta Kady szkolnej krajowej, p. Józefa Szafraua, 
dyrektora gimnazyum w Samborze (zakład głó­
wny). Do egzaminu zgłosiło się 32 uczniów 
publicznych, 1 prywatystka i 2 eksternistów. 
Egzamin dojrzałości złożyli: Barański Włady­
sław, Cwenar Stanisław, Dobrzańska Jarosła­
wa (pryw)., Dutczak Eugeniusz, Ekiert Włady­
sław, Gustowicz Edward, Humiecki Aleksander, 
Iłeczko Tymoteusz (ekstern)., Jarosz Jan (z odzn)., 
Kalt Izak, Kling Jerzy, Krotochwila Tadeusz, 
Kulczycki Leon, Kulczycki Teofil (z odzn)., Li- 
sikiewicz Julian, Ładożyński Jan, Łomnicki 
Maryan, Maókow Mieczysław, Mayer Chaim (z 
odzn), Nowotny Albin, Pasiewicz Franciszek, 
Pawłów Mikołaj, Redisz Maurycy, Reisner Da­
wid, Scbor Kalman (z odzn)., Senyk Stefan (z 
odzn)., Sieleoki Włodzimierz (z odzn)., Sommer 
Stanisław, Starak Franciszek, Suchestów Sa­
muel, Szust Włodzimierz, Trau Hirsz, Uj wa­
ry Tadeusz, Węgrzynowicz Teodozy, Zahaczew- 
ski Józef. Nikogo nie reprobowano.

Kronika zagraniczna.

* Z g o n  k a r d y n a ł a .  W Rzymie zmarł 
dnia 31 z. m. ks. kardynał Jan Baptysta Lu- 
gari. Urodził się on dnia 18 lutego 1846 i 
od listopada 1911 był członkiem św. Kolle- 
gium.

* S t a n  z d r o w i a  rossyjskiego pro­
roka Rasputina, na którego — jak wiadomo — 
dokonała zamachu wieśniaczka Gusiewowa, po­
gorszył się tak znacznie, iż niewykluczona jest 
możliwość, że Rasputin umrze. Od kilku dni 
Rasputin ma gorączkę, dochodzącą do 40-stu 
stopni.

* E c h a  z a m o r d o w a n i a  J  a u r e s a. 
Z Paryża donoszą : Morderca Jauresa, Villain, 
oświadczył, że dopuścił się czynu z politycznych 
pobudek. W śledztwie policyjnem zeznał: „Sze­
dłem ulicą i zauważyłem Jauresa w towarzy­
stwie kilku osób przy stoliku. Strzeliłem wów­
czas dwukrotnie do niego, aby go ukarać za 
jego kampanię przeciw trzyletniej służbie woj­
skowej. Zdrajcy muszą być ukarani". Morderca 
liczy około lat 35.

* P r z e c i w  p r y s z c z y c y ,  czyli przeciw 
zarazie pyska i racic u bydła, wynaleziono no­
wy, prosty środek leczniczy. Niejaki Steffen, 
weterynarz z Kilonii, ogłasza w pismach, że 
wynalazł środek przeciw pryszczycy, wyrabiany 
z drożdży surowych. Środek ten nazwał „Baju- 
warynem". Zainteresowany temi ogłoszeniami 
dr. Paechter podjął wraz ze swym asystentem 
badania „Bajuwarynu" w rozmaitych miejsco­
wościach, nawiedzonych chorobą pryszczycy, 
Wynik badań był pono dobry; stwierdzono bo­
wiem skuteczność drożdży zadawanych chorym 
zwierzętom, jako środek zewnętrzny i wewnę- 
trzy. Stosowano drożdże w ten sposób, że ugnia­
tano je z małą dawką soli i robiono z nich 
maść, którą okładano chore miejsca, lub też 
zasypywano to miejsca suchemi sproszkowanemu 
drożdżami. Jako lekarstwo zewnętrzne stoso­
wano drożdże przy leczeniu racic, wewnętrzne 
zaś dawki leczyły pryszczycę w pysku.

* B i s k u p  K r e m o n y ,  msgr. Bonomell 
umarł w Breści.

* M i l i o n o w e  b an k r  u e t w o. W Pforz- 
lieim tamtejsze stawarzyszenie bankowe wsku­
tek spekulacyj swego dyrektora Fryderyka Her­
manna popadło w trudności finansowe. Okazał 
się deficyt w kwocie 6 milionów marek. Dy­
rektor Ilermaun od dwóch dni znikł bez śladu _

* M u z e u m  k r y m i n a l i s t y c z n e  
W Paryżu zawiązało się niedawno „Towarzy­
stwo badaczy kryminalistyki", które urządziło 
obecnie oryginalne i jedynie w swoim rodzaju 
„Muzeum kryminalistyczne". W dużych oszklo­
nych szafach można tam obserwować^ rozmaitych 
typów narzędzia, które służyły mordercom, a więc 
laski z ukrytymi wewnątrz sztyletami lub na­
wet olbrzymiemi brzytwami, któremi można za­
dawać straszliwe rany. Inne szafy zawierają 
całą kolekcyę rozmaitych wytrychów i przybo- 
rów do otwierania najbardziej skomplikowanych 
zamków. Niektóre z tych przedmiotów są na 
prawdę arcydziełami kunsztu kowalskiego i ślu­
sarskiego. Są tam również bardzo dowcipnie 
pomyślane drabinki składane i aparaty, służące 
do przełażenia przez najwyższe mury i najbar­
dziej warowne ogrodzenia bez ryzyka z naj­
większą łatwością. Specyalna kolekcya niewin­
nych napozór wędek rybackich zwraca na sie­
bie powszechną uwagę: nie są to bynajmniej 
przyrządy do rybołówstwa., służą one do łowie­
nia... bielizny, suszącej się w obejściach. Są 
tam też i worki z nieprzepuszczalnej materyi, 
w których noszą zbrodniarze ostre gazy, słu­
żące do zabijania węchu u psów policyjnych. 
Niektóre kolekcye przyborów do włamywania 
są tak mało, precyzyjne, że ukryć je można 
w kieszeniach kamizelki. Zapomocą innych, 
skomplikowanych przyrządów może zbrodniarz 
wyciągać z kieszeni zagapionego przechodnia 
wszystko, aż do najmniejszej drobnostki.

Salę drugą wypełniają portrety słynnych 
zbrodniarzy, ich autografy, ich utwory litera­
ckie lub rysunki, wykonane ich ręką. Zwraca 
na siebie uwagę portret niejakiego Coignara, 
który zamordował oficera francuskiego Pontisa 
i w ciągu lat 16 uchodził za niego, przywła­
szczywszy sobie jego dokumenty. ,

Pokaźną jest również kolekcya talizma­
nów, używanych przez zbrodniarzy. Najorygi­
nalniejszym chyba talizmanem jest „palec szczęś­
cia", tj, palec ucięty ze zwłok, odgrzebanych 
podczas pełni księżyca.

Nie brak również i „literatury", tj. ksią­
żeczek, opisujących rozmaite przygody zbrodni­
cze i rozpalające fantazyę rozmaitych indywi­
duów, do zbrodni skłonnych. Rozmaite „Nick 
Cartery" i „Scherloki Holmesy" zajmują wśród 
tej biblioteki pokaźne miejsce.

* E p i d e m i a  s a m o b ó j c z a  w ś r ó d  
d z i e w c z ą t  i n d y j s k i c h .  W Bengalii szerzy 
się teraz wśród dziewcząt indyjskich istna Epi­
demia samobójcza, porywająo ofiarę za ofiarą. 
Zaczęło się od samobójstwa dziewczyny imie­
niem Suehalata, której ojciec zamierzał zastawić 
swój majątek, aby mieć za co kupić męża dla 
swojej córki. Ceny, którycli w Bengalii żądają 
ojcowie synów za ożenienie, stały się bardzo 
wygórowane. Za pana młodego, który ukończył 
szkoły, żąda jego ojcieo 100.000 rupij, to zna­
czy więcej, niż 130.000 koron, a cena przecię­

tna za męża wynosi 3.000 rupij. Te wysokie 
ceny tłumaczą się prawem popytu i podaży. 
Według zwyczajów krajowych muszą dziewczęta 
iść wcześnie za mąż, z drugiej strony zaś wy­
sokie wymagania, które się dziś stawia co do 
wychowania i wykształcenia młodego człowieka, 
doprowadziły do tego, że młodzieńcy późno się 
żenią. Brak więc kandydatów do małżeństwa. 
Suehalata napoiła swoje suknie naftą i podpa­
liła się. Jej śmierć wywołała w całym kraju 
wśród reformatorów małżeństwa i ojców dora­
stających córek prawdziwy szał podziwu. Skut­
kiem fego było, że wiele młodych dziewcząt 
poszło za przykładem Suehalaty. W szkołach 
żeńskich przyrzekają sobie panienki z dumą, 
że w ten sam sposób spalą się gdy przyjdzie 
na nie czas małżeństwa. Epidemia ta przerzu­
ciła się także na wdowy, których los w Ben­
galii nie jest do pozazdroszczenia.

* 22.995 z w i ą z k ó w  m a ł ż e ń s k i  cii 
r o c z n i e  zawiera się w Berlinie, jak okazuje 
się z zestawienia berlińskiego urzędu statysty­
cznego za rok 1912. Statystyka zawiera też 
ciekawe szczegóły. Z 22.995 mężczyzn bowiem, 
którzy zawierali związek małżeński, było 19.000 
kawalerów. Trzech z ni cli ożeniło się z wdo­
wami, które już cztery razy wychodziły za mąż. 
Dwu mężczyzn, którzy już 6 razy się rozwo­
dzili, wzięło sobie jeszcze panny za żonę. Naj­
młodszy oblubieniec, który liczył 18 lat życia, 
obrał sobie za żonę dziewczynę 17-letnią. Naj­
starszy oblubieniec liczył 82 lat. Pewna 15- 
letnia dziewczyna wyszła za 23-letniego. Pe­
wien 74-letni człowiek ożenił się z 30-letnią 
kobietą, inny, 77-letni z 27-letnią, 18 małżeństw 
nie trwało ani roku, 64 mniej niż dwa lata, 
a 128 par rozwiedzionych zostało przed upły­
wem trzech lat. Niewierność małżeńska zdarzała 
się więcej u mężczyzn, niż u kobiet.

* K o s z t o w n a  t o a l e t a .  Przechodnie, 
zdążający polami Elizejskiemi w Paryżu, mieli 
przez kilka miesięcy widok niezwykły. Na ca­
łej wysokości wieży Eiffel uczepieni byli ludzie 
jak pąki, okrywające olbrzymie drzewo. Byli 
to odważni rzemieślnicy, którzy wisząc na li­
nach, malowali wieżę. Gdy wiatr powiał, fru­
wali na wysokości 200 — 300 metrów nad zie­
mią. Po raz piąty ten olbrzymi pająk zmienia 
swą powłokę. W latach 1889—1894, 1900 
i 1907 malowany był na kolor srebra lub 
bronzu. Tym razem dano mu pomarańczową 
barwę — na pamiątkę modnego, a tak ohy­
dnego koloru. Wyszło na to 30.000 kilogra­
mów farby. 50 mularzy przez trzy miesiące 
pracowało między niebem a ziemią. A była to 
kolosalna toaleta. Pochłonęła 100.000 fr.

* L i c z b a  s a m o c h o d ó w .  Tygodnik 
amerykański M otor podaje statystykę samocho­
dów, kursujących w całym świecie; liczba ich 
ma dosięgać dwu milionów. Liczba ta dzieli 
się jak następuje: Stany Zjednoczone 1,300.000, 
Anglia 245.900, Francya 100.000, Niemcy 
57.300, Kanada 46.600, Austro-Węgry 19.000, 
Australia 15.000, Włochy 12.600, Rossya 
i rzeczpospolita argentyńska po 10.000, Belgia 
9.000, Indye angielskie, Jawa, Sumatra i Bor­
neo po 7.000, Algier 6.000, Szwecja, Szwaj- 
earya i Brazylia po 5.000, Meksyk 4.000, 
Bułgarya i llolandya po 3 000, Ceylon 2.100 
Rumunia 1.600, Urugwaj, Filipiny i Porto- 
Rico po 1.500, Kuba i Chiny po 1.000. Ale 
liczby te są przesadzone, według bowiem osta­
tniej statystyki urzędowej, Francya np. posiada
94.000 samochodów.

^j: F u c h  e l e k t r y c z n y  n a  ko l e -  
j a c li s z w a j c a r s k i e  h. Chociaż ruch elek­
tryczny na miejskich kolejach zyskał tak po­
wszechne uznanie, że dziś nie buduje się po 
miastach kolei z innym, jak tylko elekrycznem 
popędem, to jednakowoż tak Towarzystwa pry­
watne, jak i rządy zwlekają z zaprowadzeniem 
ruchu elektrycznego na długich liniach kolejo­
wych, obawiając się zawodów obec tego, że 
ruch za pomocą lokomotyw parowych przetrwał 
zwycięsko doświadczenie prawie stuletnie. Dla­
tego też i rząd szwajcarski zwlekał z zapro­
wadzeniem popędu elektrycznego na swych ko­
lejach, mimo, że zupełny brak w kraju węgla 
i konieczność sprowadzania go za drogie pie­
niądze z zagranicy, tudzież wielka liczba wo­
dospadów, a zatem źródła siły wskazywały na 
konieczną potrzebę zamiany ruchu parowego 
na elektryczny. Ostateczny pomyślny rezultat 
doświadczenia z zaprowadzeniem popędu elek­
trycznego na kolei Lótseherskiej i Symplońskiej 
skłonił rząd szwajcarski do uchwały zaprowa­
dzenia w całym kraju na kolejach żelaznych 
ruchu elektrycznego.

Pierwszą w tyra okresie próbę postano­
wiono zrobić na kolei św. Gotarda, kolei ma­
jącej znaczenie światowe, bo łączącej najkrótszą 
drogą znaczną część Europy północnej i zacho­
dniej z Włochami, a oprócz tego mającej z 
przyczyny nadzwyczajnej malowniczości okolic, 
które przebiega, ogromne znaczenie dla ruchn 
turystycznego, coraz bardziej rozwijającego się 
w Europie. Koszt jednak instalacji ruchu ele­
ktrycznego na kolejach jest znaczny; na kolei 
św. Gotarda obliczono go na 38 i pół milionów 
franków. Nasainprzód postanowiono zaprowa­
dzić ruch elektryczny na pewnej części kolei 
św. Gotarda, mianowicie na kolei prowadzącej 
z Eistfeld do Belliviony na długości 110 kilo­
metrów, ta kolej nadaje się bowiem szczególnie 
do próby z nowym ruchem, ponieważ ma zna- 
ozne spadki dochodzące do 27 na 1000 i tunele

(15 kilometrów św. Gotard) stanowiące 28 
proc. długości całej kolei. Dla zaopatrywania 
tej kolei w elektryczność będzie zbudowana w 
kantonie Uri jedna stacja centralna w Amsteg 
i dwie podstacje w Amsteg i Góschenen, w kan­
tonie tessyńskim, główna stacja centralna w 
Rittem i 4 podstacjo w Pistta, Larvorgo, 
Biasca i Bellinzonie.

Lokomotywy będą teraz dwojakie : ciężkie, 
głównie dla pociągów ekspresowych i lekkie 
dla pociągów omnibusowych. Co do pociągów 
towarowych, zostawiono rozstrzygnięciu kwe- 
styę lokomotyw lekkich, które będą służyć w 
razie potrzeby do pomocy. Lokomotywy ciężkie 
będą mieć siłę 3000 koni i mogą pociągom na­
dawać ehyżość 90 kilometrów na godzinę po 
równem, a 50 kilometrów w spadkach po 26 
na °/00. Z obliczenia wypada, że do ruchu nie 
będzie potrzeba więcej, niż dwóch lokomotyw 
elektrycznych, gdy parowych potrzeba dla po­
ciągów towarowych j ekspresowych nieraz po 
3, dwie z przodu, a jedna na tyle pociągu. Ta 
liczba nie tylko utrudnia używanie lokomotyw, 
lecz nadto z przyczyny znacznej liczby tuneli 
i wielkiej ich nieraz długości zakopca je nad­
zwyczajnie, a w miejscach wolnych z powodu 
znacznego dymu utrudnia oglądanie przepię­
knych i malowniczych widoków górskich. 
Trakcja przeto elektryczna pociągów pozostaje 
niewątpliwie z nadzwyczaj nem zadowoleniem 
zwiedzających te strony turystów, których liczba 
przez to znacznie zapewne się powiększy.

Urząd szwajcarski spodziewa się że zdoła 
ruch elektryczny na kolei z Erstfeldu do Bel- 
linzony zaprowadzić do roku 1918, poczem 
przystąpi dn tej samej reformy na kolei św. 
Gotarda od Lucerny do Ctiiasso w długości(225 
kilometrów.

Notatki literacko-artystyczne.
Marya Szpyrkówna. „Pierwiosnki". Po­

wieść. Warszawa. Nakład Gebethnera i Wolffa.
(sg. s.) Długie opowiadanie, zamknięte 

w książce, liczącej blisko pięćset stronic ści­
słego druku, nazwała autorka powieścią, cho­
ciaż utwór jej, zasługują >y z wielu względów 
na zaszczytne wyróżnienie, posiada głównie pe­
dagogiczne i wychowawcze, nie zaś artystyczne 
założenie na celu. Jako taki może być gorąco 
polecony matkom, opiekunom i nauczycielom, 
przyda się im bowiem poniekąd nieraz, jako 
rodzaj podręcznika, 'wskazującego, jak wypada 
badać, poznawać i oceniać usposobienia, zdol­
ności i charaktery dzisiejszych dorastających 
panienek, wychowujących się i kształcących na 
pensjach, oraz w średnich, żeńskich zakładach 
naukowych.

S t .  Zaborowski „W sercu kniei". Obra­
zy myśliwskie. Warszawa. Nakład Gebethnera 
i Wolffa.

(zg. s )  Bardzo ładnie kreślone opisy ło­
wów rozmaitych, tak na ptactwo leśne i błotne, 
jak na królewską zwierzynę — jelenia i nie­
dźwiedzia — wypełniają tom, noszący tytuł 
„W sercu kniei". Chętnie i z prawdziwą przy­
jemnością przeczyta go przeciętny czytelnik, 
chociaż nie myśliwy, autor bowiem, odczuwa­
jący głęboko wdzięk i czar wszelkiej przyrody, 
z niezaprzeczonym talentem odtwarza widziane 
krajobrazy, charakteryzując przytem wiernie ty­
py ludowe, stanowiące w niclt interesujące 
sztafaże.

Z c. Ł  Krajowej M i  s z l i e j .
Rada szkolna krajowa zatwierdziła wy­

bór Jan a  Bani na delegata Rady powiatowej 
do Rady szkolnej okręgowej w Dąbrowej.

Rada szkolna krajowa zamianowała 
szkołach ludowych: Jadwigę Łączkowską nau­
czycielką 5-klasowej szkoły wydziałowej żeń­
skiej im. król. Jadwigi w Jarosławiu; Mary? 
Prusównę nauczycielką 6-klasowej szkoły żeń­
skiej w Nadwornie; Anielę Tylawską nau­
czycielką 6-klasowej szkoły żeńskiej w Do- 
bromilu; Ludwika Haupta nauczycielem kie­
rującym 5-klasowej szkoły męskiej w Kopy' 
czyńcach; ks. Rajmunda Ungebeuera nauczy^ 
cieleni religii rzymsko-katolickiej 5-kJasoweJ 
szkoły męskiej w Bohorodczanach ; Gizel? 
Schabowską nauczycielką 5-klasowej szkoły 
żeńskiej w Mostach w ielkich: Antoniego P a' 
szkiewicza nauczycielem 5-klasowej szkoły ^  
Ł y śc u ; Franciszka Cyburta nauczycielem 
klasowej szkoły męskiej w Łańcucie; Każ1! 
mierzą Rudnickiego nauczycielem 5-klasoWe) 
szkoły w D ąbrow ej; Anielę Hałatkównę n&u' 
czycielką 5-klasowej szkoły żeńskiej w £§' 
t a c h ; Seweryna Tabińskiego nauczyciele1*1 
kierującym 4-klasowej szkoły w Stróżach Y}" 
ż n y c h ; Józefa Jędę nauczycielem kierujący*^
4-klasowej szkoły w G rob li ; S. Helenę J 11*" 
czykównę nauczycielką kierującą, SS. Pauli11' 
Danielównę. Teklę Mańkównę, i Marya1111' 
Kalinównę nauczycielkami 4-klasowej szh°_ 
ły  żeńskiej w Wielkich Oczach; ks. AntoJ11̂  
go Dunajeckiego nauczycielem religii r ^ 1*1
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sko-katolickiej 4-klasowej szkoły męskiej im. 
Kazimierza W ielkiego w B o c h n i ; ks. A le­
ksandra Obrubańskiego nauczycielom religu  
rzymsko-katolickiej 4-kiasowej szkoły żeń­
skiej im. Urszuli Kochanowskiej w i odgo-

1 ks. Michała Grzysia nauczycielem reli- 
rzymsko-katolickiej 4-klasowej szkoły żeń­

skiej Iwoniczu; ks. Jan a  Nowosada nau- 
ezyeielem religii grecko-katolickięj 4-klasowej 
szkoły męskiej im. Piramowicza we Lwowie; 
Wadysława (Gałczyńskiego nauczycielem 

' . I I .  szkoły 4-klasowej męskiej im. św. 
Szczepana w Krakowie; Jana  Słowika nau- 
c-zycielem XXXVI. 4-klasowej szkoły męskiej 
11 a Krowodrzy w Krakowie; Annę Iłoro- 
!' Kzównę nauczycielką XV. 4-klasowej szko- 
.v pospolitej żeńskiej połączonej z wydzia­

łową im. Klementyny Tańskiej w Krakowie; 
Stanisławę Wysocką nauczycielką 4-klasowej 
szko|y żeńskiej im. Hoffmanowej wT Koło­
myi; Mirona Liskowackiego nauczycielem_ 
klasowej szkoły im. Staszica w Jarosławiu; 
Kawła Maślankę nauczycielem 4-klasowej 
szkoły w Strzelcach wielkich; Jana  Puchałę 
jGuczycielem 4 klasowej szkoły w Tymbarku; 
Stanisława Liszkę nauczycielem 4-klasowej 
szkoły w Raszowie; Tadeusza Antoniuka na 
Uczycielem 4-klasowej szkoły w Jasienicy 
solnej; Stanisława Świgosta nauczycielem 
klasowej szkoły w Jeleśni górnej; Jana  Le- 
flarta nauczycielein*4-klasowej szkoły męskiej 
^  Iwoniczu.: Romana Młyńskiego i Tadeu- 
sza Rodzińskiego nauczycielami 4-klasowej 
^zkoły męskiej w Borzęcinie; Stanisława 
Kwaśnika i Antoniego Mrożka nauczycielami 
^■klasowej szkoły męskiej w Wolance; Ste­
g n ie  Wróblową nauczycielką 4-klasowej szko­
ły żeńskiej w Wolance; Romualdę Dziurzyri- 
ską nauczycielką 4-klasowej szkoły w Szcza­
kowej wsi; Anielę Sinaczkową nauczycielką 
^'klasowej szkoły w Birczy; Leę Gelbling 
Ksuczycielką 4-klasowej szkoły w Mizuniu 
Maryę Szaleską nauczycielką 4-klasowej szko 
\V w Lipnicy górnej ; Jan inę  Dobrzańską 
rtauczycielką 4-klasowej szkoły w Lackiej 
Woli; Kazimierę Skoczyńską nauczycielką 3- 
klasowej szkoły w Pawłosiowie; nauczyciela- 
tui kierującymi szkół 2-klasowych: Włady­
sława Dolińskiego w Kurzanach ; Józefa Bra­
mkę w Korościatynie; Michała Krechowicza 
'y Rybotyczach; Jana  Rychlickiego w Orze­
chówce; Jana  Swyszczuka w Mikuliczynie; 
Adarna Gilewskiego w Byczkowcach; Bole­
sława Wąsacza w Bystrej; Jerzego Ainbro- 
z*aka w Rakowcu; Karola Mikosia w Suro- 
clmwie; Jana  Maeiałka w Tuczempach; nau- 
ezyciela>ni i nauczycielkami szkół 2-klaso- 

: Wiktoryę Blijównę w Słobódce leśnej; 
łJauiin(; Hanezycównę w Korościatynie; Ma- 
r -Vę Ko\ełkową w D ąb iu ; Paulinę Krykiewi- 
ezóvvnę w Pobużanach; Paulinę Dziekano- 
VfUę w W ampierzowie; Cecylię Maraszewską 
"  Dernowie; Maryę Kościóikównę w l i l i p o -  
uJcacli; Wiktoryę Ozernikównę w szkole im. 
Kościuszki w Szczyrku; Wiktoryę Smoczkie- 
"'iczównę w L etn i;  Stanisława Hudykę w 
Szkole męskiej w O łp inach; Zofię Czerską w 
Kfodłach"; Leontyne Dublanicównę w Dob- 
ęzy; Helenę Rzepecką w Płokach; Annę 0-  

arową w Otałeży; nauczycielami i nauczy­
cielkami szkół "l-klasowych: Zygmunta P ie ­
karskiego w Słotwinie; Kazimierę Migda­
łową vv Janczowej; Romana Anderscha w 
łfiałym Borze; Edwarda Perlaka w Łuszczy­
cach ; Piotra Bernakiewicza w Orchowicach; 
Ignacego Ostapczuka w Worochcie; Leopolda 
Kmiecika w szkole im. Kościuszki w Woło- 
s°wie; Antoniego Marcinkowskiego w Jamnie 
górnej; Stanisława Olsiewicza w Popowicach; 
Annę Depowską w Woli chorzelowskiej; Mi­
g a ł a  Kmetkę w szkole z ruskim językiem 
Wykładowym w Czarnorz.ekach; Jadwigę Zy- 
gadłównę w Rzekach-Lipiu-Sadku: Franciszka 
Skocznia w Górze św. Jana; Seweryua Nawro­
ckiego w Kozinie; Józefa Obuszkę w Chorzo­
wie; Dymitra Kozaka w Nowosiółkach; Eini- 
ł’.§ Karchutównę w Chmielowej; Teodora Ho- 
Cl.ja w Parypsach; Maryę Strumiłłównę w Dłu­
gopolu; Jana  Wolanina w Chrostowej; Da­
miana Sajkiewicza wHwoździe; Włodzimierza 
łtoliana w Mołoszkowicach ; Ludwika Głąbiri- 
skiego w Żukowicach starych; Gustawa Kla- 

w szkole im. król. Jadwigi w Szczyrku; 
-[łymitra Lacha w Myseowej; Wojciecha Le­
śniaka w szkole z polskim językiem wykła­
dowym w Czarnorzekach; Dominika Madeja 
W Krzeslawicaeh; Stanisława Smielowskiego 
W Jodłówce; Karolinę Siarkiewiczową w Za- 
^ojscach: Władysławę Wilkównę w Stanyli.

Rada szkolna krajowa przeniosła: Ka- 
Z||nierza Lowczowskiego, nauczyciela kierują­
cego 2-klasowej szkoły w Bieficzycach, na 
tuwnorzędną posadę do 4-klasowej szkoły w 
łueńczyeach; Stanisława Czyżewicza, nau­
czyciela kierującego 2-klasowej szkoły w 
' Jrobli, na równorzędną posadę do 2-klaso- 
Wej szkoły w Podłężu; Maryę Kudasównę, 
Nauczycielkę 2-klasowej szkoły w Szmańkow- 
(' ach, na równorzędną posadę do 2-klasowej 
Szkoły w Chomiakówee.
5 Rada szkolna krajowa przekształciła: 
^'klasowe szkoły ludowe na 4-klasowe: w 
vęglówee. w okręgu krośnieńskim; w Brze- 

s?'Czu, w okręgu oświęcimskim; 1-klasowe 
■^zkoły ludowe na2-k lasow e: w Woli dębiri- 

w I^ewniowej ,w Górce, w okręgu brze- 
'tU; w Roztokach, w okręgu jasielskim; w

M ulee sokołowskiej, w okręgu kolbuszow- 
skiin; w Dobieszyme, w Bajdach, w Polance 
w Ustrobnejw, okręgu krośnieńskim; w Ma- 
nastercu, w okręgu liskim; w Łuczycach i w 
Spasowie, w okręgu sokalskim; w Sieniawie 
w okręgu zbaraskim; wszystkie od 1 wrze­
śnia 1914.

Rada szkolna krajowa postanowiła b u ­
dowę następujących szkół ludowych przy po­
mocy zasiłku z funduszu krajowego: w Sko- 
łoszowie, w Wierzbnej, w Morawsku i w Woli 
węgierskiej, w okręgu jarosławskim , w Oso­
bnicy, w okręgu jasielskim; w Bruchnalu, w 
okręgu jaworowskim; w Chodaczowie, w o- 
kręgu łańcuckim ; w Ciśnie, w Lukowem i w 
Serednem wielkiein, wr okręgu liskim; w IIu- 
mieńcu i w Popielanach, w okręgu lwowskim 
zamiejskim; w Kurdwanowie, w okręgu pod­
górskim; w,.Dąbrówce polskiej, w okręgu 
sanockim; wMotyczu, poducliownem w okrę­
gu tarnobrzeskim.

GOSPODARSTWO I HANDEL.
W ykaz gorzelń, które w miesiącu 

maju J914 n ich oznajmiły, tudzież ilości 
zgłoszonych przez nie do wyrobu stopni he­
ktolitrowych alkoholu:

n Ogólna ilość wynosiła

Okręg
skarbowy

fforzelńO
zgłoszonych 

l do wyrobu sto- 
ktore były pnj }iektolitro- 

w ruchu a]koholu

1 Brody
2 Brzeżany
3 Czortków
4 Jarosław
5 Kołomyja
6 Kraków
7 Lwów
8 Nowy Sącz
9 P rz e m y ś l

10 Rzeszów
11 S am b o r
12 Sanok
13 Stanisławów
14 Tarnopol
15 Tarnów
16 Wadowice
17 Żółkiew

64
37
39 
15
24 
10 
31

1
12
22
11
10
25
40 
8

17
49

339.005
161.010
248.010

89.930
186.100
156.550

21.056
4.400

48.400
70.970
34.800 
49.700

167.000
266.850

21.800 
61.760

351.150
Razem 415 2,278.491

W ykaz browarów, tudzież ilości hekto­
litrów brzeczki piwnej zgłoszonych do wy­
robu w miesiącu maju 1914:

s  Nazwa Ogólna ilość wynosiła

dyrekcyi zgłoszonych
OKręgu

1  skarbowego 1,rowarów
do wyrobu he­
ktolitrów brze­

czki piwnej
1 Brody 7 6.928
2 Brzeżany 3 505
3 Czortków 1 108
4 Jarosław 11 3.120
5 Kołomyja 2 2.910
6 Kraków 3 3.160
7 Lwów 2 376
8 Nowy Sącz 5 4.692
9 Przemyśl 2 4.316

10 Rzeszów 7 3.192
U  Sambor 2 1 314
12 Sanok 4 3.276
13 Stanisławów 4 2.490
14 Tarnopol 7 3.904
15 Tarnów 2 36.526
16 Wadowice 5 16.372
17 Żółkiew 2 165

Razem 69 93.354
W zamkniętych

m ias tach :
Kraków 1 2.784
Lwów 1 17.100

Ogółem” 71 113.238

W jk a z  produkeyi i sprzedaży soli w 
Galicyi w miesiącu maju 1914. W rnie-
S-pCU ^ 1 ^  produkeya soli wyno-
„ r  o i  c,enK motrycz., sprzedaż soli
85.£>7o centnarów metrycznych. W tym sa- 
ITÎ l1/,Q/|lieS1^CU r° k Q ubiegłego produkeya soli 
148.434 centnarów metrycznych, sprzedaż 

centnarów metrycznych. Oka- 
mniej produkeyi soli o 56.424

soli 111.221 
żuje się zatemzujb sisy-aiuin  mniej produkeyi soli o a o .w t  
centnarów m etrycznych, sprzedaży zaś soli o 
25.848 centnarów m etrycznych mniej.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
W  obliczu wojny.

K ra k ó w , 4 sierpnia. W katedrze na 
Wawelu przed głównym ołtarzem odprawił 
a -■ i iVran0 PraIaf Ghotkowski w obecno­
ści ks. Biskuna Saniehv. naczelników władz

wojskow-ych i licznego obywatelstwa u r o ­
c z y s t ą  w o t y w ę  przepisaną na czas wo- 

: jenny na pomyślność oręża austryackiego 
j Na zakończenie odegrano na organach Hymn 
I ludowy, oraz pieśni „Kto się w opiekę*'
1 „Serdeczna Matko**.

K raków , 4 sierpnia. Prezes Izby le 
karskiej zwołał na czwartek zebranie leka 
rzy, celem obmyślenia organizaeyi p o m o c y  
l e k a r s k i e j  w Krakowie w obecnej chwili

K ra k ó w , 4 sierpnia. Magistrat ogła 
sza bardzo uspokajający komunikat co do 
a p r o w i z a c j i  m i a s t a .  Dziś otwarto sprze 
daż mąki, dostarczonej przez gminę kilkuna 
stu handlom. Cena kilograma mąki pszennej 
wynosi 54 hal. Zabezpieczono dostawę in 
nyeh środków żywności.

W iedeń, 4 sierpnia godz. 11 -20 w po 
ludnie. Na granicy nieprzyjacielskiej panujo 
spokój.

Praga, 4 sierpnia. Kardynał Arcybiskup 
Skrbensky wydał list pasterski z powodu 
wojny.

B e r l in ,  4 sierpnia. Cesarz Wilhelm za 
gaił dziś o godzinie 1 po południu w białej 
sali Zamku królewskiego nadzwyczajną sesyc 
parlamentu niemieckiego następującą mową 
tronową:

Szanowni panowie! W godzinie brze 
miennej przeznaczeniem zwołałem wybranych 
przedstawicieli narodu niemieckiego. Prawie 
pół wieku można było wytrwać na drodze 
pokoju. Usiłowania imputowania Niemcom 
skłonności wojennych i skrępowania ich s ta ­
nowiska w świecie, wystawiały często cier 
pliwość naszego narodu na ciężką próbę 
W niezachwianej uczciwości rząd mój także 
wśród okoliczności prowokujących obrał so­
bie za najwyższy cel dążenie do rozwoju mo­
ralnych, duchowych i gospodarczych sił na­
rodu. Świat cały był świadkiem, jak n iestru ­
dzenie staraliśmy się wśród zawikłań osta 
tnich lat przedewszystkiem o to, aby uchro­
nić narody europejskie od wojny między 
wielkiemi mocarstwami. Największe niebez­
pieczeństwo, wywołane wypadkami na pół 
wyspie Bałkańskim, zdawało się być usunięte. 
W tem zamordowanie mojego przyjaciela, 
Arcyksięeia Franciszka Ferdynanda, otwo­
rzyło przepaść.

Mój wysoki sojusznik Cesarz i Król 
Franciszek Józef zmuszony był chwycić za 
broń, aby bronić bezpieczeństwa Swego P ań ­
stwa przed niobezpiecznemi agitacjami, upra- 
wranemi przez sąsiednie państwo. Sprzymie­
rzonej Monarchii stanęło państwo lossyjskie 
w drodze ku spełnieniu jej uprawnionych 
interesów. Do boku Austro-Węgier woła nas 
nietylko nasz obowiązek sojuszniczy. Nam 
przypada jednocześnie w udziale zadanie chro­
nienia razem ze starą wspólną kulturą obu 
Państw — także własnego stanowiska wobec 
naporu sił nieprzyjacielskich. Z ciężkiem ser­
cem musiałem zmobilizować moją armię prz 
ci w sąsiadowi, z którym ona na tak wU„ 
polach walk stawała w jednym szeregu. 
szczerem ubolewaniem widziałem, ja z 
mano przyjaźń, dochowywana wiernie prz 
Niemcy. * Cesarz i rząd rossyjski ustępując 
przed naporem nienasyconego n a c jo n a l iz m u ,  
wstawił się za państwem, które przez popiera­
nie zbrodniczych zamachów sprowadziło nie­
szczęście tej wojny. Nie mogło nas ździwic, 
że także Francya stanie po stronie naszycn 
nieprzyjaciół. Zbyt często nasze usiłowania 
utrzymania przyjaznych stosunków z Repu­
bliką francuską natrafiały na stare nadzieje 
i staYy gniew. . . w

Co roztropność ludzka i siła zdziałać 
może aby uzbroić naród do ostatnich decy- 
zvj to przy patryotycznoj pomocy panów 
sic' stało Wrogie usposobienie, które oddawna 
szerzyło się na wschodzie i na zachodzie, 
teraz wybuchło wielkimi płomieniami. Poło­
żenie obecne nie wynikło z przemijających 
zatargów w interesach lub z dyplomatycznych 
konstelacji, jest ono wynikiem nieżyczliwo­
ści działającej od wielu lat względem potęgi 
i rozwoju państwa niemieckiego.

Nie powoduje nami chęć zdobyczy, oży­
wieni jesteśmy nieugiętą wola utrzymania 
miejsc, na których Opatrzność Boża nas usa­
dowiła, dla nas i dla przyszłych generacyj.

Z dokumentów, które panom przedło­
żono, przekonacie się panowie, jak mój rząd, 
a przedewszystkiem mój kanclerz aż do osta­
tniej chwili starali się nie dopuścić do osta­
teczności. W narzuconej obronie koniecznej 
z czystem sumieniem i czystą ręką chwyta­
my za miecz. Apeluję do ludów i szczepów 
państwa niemieckiego, ażeby z całą siłą w 
braterskiej łączności z naszymi sojusznikami 
broniły togo, co stworzyliśmy pokojową, pra­
cą. Według wzoru naszych ojców, silni i 
wolni, poważni i rycerscy, pokorni wobec 
Boga, pełni ochoty do walki z wrogiem po­
kładamy ufność we Wszechmocnym, iż umo­
cni naszą obronę i dopomoże nam do po­
myślnego wyniku. , .

Na was szanowni panowie, którzyście 
się zebrali dokoła waszych książąt i przy­
wódców, spoczywa dziś wzrok całego narodu 
niemieckiego, poweżmijcie wasze uchwały je­
dnomyślnie i szybko, to jest mojem gorącem 
życzeniem. ,

B e r l in ,  4 sierpnia. Sejmowi Rzeszy \ 
dziś przedłożono ustawę w sprawie kredytu

dodatkowego do budżetu państwowego na 
r. 1914. 6

Ustawa upoważnia kanclerza Rzeszy, 
aby na pokrycie jednorazowych wydatków 
zaciągnął kredyt w wysokości pięciu miliar­
dów marek. Zapisy dłużne, asygnaty kasowe, 
oraz kupony mogą opiewać na walutę zagra­
niczną, albo też równocześnie na walutę we­
wnętrzną i zagraniczną i być płatne także 
zagranicą.

B e r l in ,  4 sierpnia. Biuro Wolfa donosi, 
że krążące zagranicą pogłoski o starciu mię­
dzy niemieckimi i angielskimi okrętami na 
morzu Północnem są nieprawdziwe.

Monachium, 4 sierpnia. Według ko­
munikatu ministerstwa spraw zagranicznych, 
doręczono wczoraj o godz. 6 wieczorem pa- 
sporty posłowi francuskiemu w Monachium.

Berno szw ajca rsk ie ,  4 sierpnia. Rada 
związkowa uchwaliła przedłożyć dzisiejszemu 
Zgromadzeniu związkowemu sprawozdanie o 
położeniu w Szwajcaryi i o poczynionych do­
tychczas zarządzeniach, z których najważniej­
sze/n jest wyrażenie stanowczej woli zacho­
wania n e u t r a l n o ś c i  i upoważnienie Rady 
związkowej do zawiadomienia o tem w od­
powiedniej formie wszystkich prowadzących 
wojnę mocarstw i tych państw, które uznały 
neutralność i nietykalność Szvcajearyi.

Haga, 4 sierpnia. Izbę odroczono na 
czas nieograniczony po uchwaleniu wszelkich 
ustaw, będących w związku z wojną. Prezy­
dent ministrów zaznaczył, że H o  l a n d y  a 
p o z o s t a n i e  n e u t r a l n a .  Wniosek o wy­
danie moratoryum cofnięto po sprzeciwieniu 
się rządu.

Rzym , 4 sierpnia. Papież przyjął dziś 
pielgrzymkę z Kolumbii. Po mowie przy­
wódcy Arango Ojciec św. wygłosił przemó­
wienie, w którem wyraził swój żal z powo­
du strasznego nieszczęścia, jakie grozi Euro­
pie i prosił pielgrzymów, aby się modlili, 
by wielkie państwa się pogodziły, ażeby ka­
tastrofa nie rozszerzyła się i by piekło nie 
tryumfowało.

Spanuawra, 4 sierpnia. Zatrzymano tu 
3 samochody, podróżnych aresztowali żołnie­
rze, zdaje się, że idzie o szpiegów rossyjskich.

B u k aresz t ,  4 sierpnia. (Doniesienie ru­
muńskiej Ageucyi telegr.). Pod przewodni­
ctwem króla Karola odbyła się w Sinai Ra­
da ministrów, w której wzięli także udział: 
następca tronu Ferdynand, prezydent Izby 
poselskiej, b. premier Majorescu, kilku by­
łych ministrów i przedstawiciele stronnictw 
rządowych. Obradowano nad stanowiskiem, 
jakiego przestrzegać ma Rumunia wśród obe­
cnych stosunków. Rada ministrów prawie je­
dnogłośnie uchwaliła, iż Rumunia ma wy­
dać wszelkie zarządzenia, konieczne do obro­
ny granic.

S z to k h o lm ,  4 sierpnia. Ambasador 
niemiecki w Petersburgu lir. Pourtales przy­
jechał dziś tutaj wraz z personalem ambasady 
i konsulatu na okręcie pod flagą amerykań­
ską.

Niemcy a Francja.
B e r l in ,  4 sierpnia. Namiestnik Alzacji 

telegrafował ze Strasshurga do kanclerza, że 
usposobienie ludności jest doskonałe, wojska 
wszędzie witane są entuzjastycznie, prasa 
wszystkich stronnictw uznaje, że prowadzona 
jest sprawiedliwa wojna i wzywa żołnierzy 
alzackich, ażeby spełnili swój obowiązek. 
Wielu Alzatczyków zgłasza się dobrowolnie, 
mobilizacja odbywa się gładko.

P a ry ż ,  4 sierpnia. Agencya Ilarasa. 
Prezydent Poincare podpisał dekret zaprowa­
dzający stan oblężenia we F ranc ji  i w Algie­
rze na czas wojny.

Salzburg, 4 sierpnia. Personal sądowy 
w Neumarkt koło Salzburga przeznaczył 1 p i . 
swych poborów na rodziny żołnierzy.

Abbazya, 4 sierpnia. Personal pocztowy 
uchwalił oddać 1 prc. ze swych poborów na 
cele Czerwonego Krzyża.

Zurych, 4 sierpnia. Bank narodowy 
podwyższył dyskont z 5 ' / 2 na 6 prc.

Konstantynopol, 4 sierpnia. Przy cią­
gnieniu losów tureckich główna wygrana
400.000 franków padła na nr. 734.713, a 30.000 
franków na ni. 243.518.

Rzym, 4 sierpnia. Przy ciągnieniu lo­
sów włoskiego Czerwonego Krzyża z r. 1885 
główna wygrana 15.000 lirów padła na seryę 
'913  nr. 24.

Kopenhaga, 4 sierpnia. Bank narodowy 
podwyższył dyskont wekslowy z 6 proc. na 
7 proc.

Chrystyania, 4 sierpnia. Bank norwe­
ski podwyższył dyskont na 6 i pół proc.

WaszjTngton, 4 sierpnia. Izba repre­
zentantów uchwaliła 250.000 dolarów kredytu 
na powrót Amerykanów z Europy.

Odpowiedzialny red ak to r :

A D A M  K R E C H O W I E C K I .



N A D ESŁA N E.

Z M I A N A  M I E S Z K A N I A .

Zakład d entystyczny ,p„
Dr. Teodora B O H O S I E W i C Z A

znajduje się  obecnie

p r z y  u l .  3 - g o  M a ja  I. 12
w  domu „R e n e sa n c e ".

F R A N C E N S B A D .

Dr. Stanisław PRZYBYLSKI
b. asysten t k lin ik i ch irurg icznej i położn. ginekol. 
U niw ersytetu  Jag iellońsk iego  w Krakowie ordynuje, 

jak  la t  ubiegłych. 

„.Palace-Hotel**, wejście od Hirehenstrasse.

Biura

Sokołowskiego
z ul. Jagiellońskiej 3

p r z e n i e s i o n e
zostały na ul.

Trzeciego łaja

PRENUMERATĘ
n a  w s z y s t k i e  c z a s o p i s m a  

i d z i e n n i k i

krajowe i zagraniczne
przyjmuje

Biuro dzienników  
SOKOŁOWSKIEGO  

LW ÓW  
3-ego M A JA  1. 5.

Bracia. Tercyarze
w Przytulmy ubogich brata Hlśeiis

Lwawia, ul. Kieparows.iu 1&.
W fiu tf iną  wszoikie a a p ra n y  m di i i  g ię ty c h :  w y  
rsMstją łóżka  składane, s lomianki,  Cćnj nu. i a r '  
k o w a s ' .  Ka żądanie nab iera ją  meble do 

w? tiftprawione odsyłała.

Przyjechali do L w ow a
dnia 4 sierpnia 1914.

Hotel G eorgia: Pp.: Dr. Emanuel Egger 
z Wiednia.

Hotel Europejski: Pu.: 11 Żarski ze 
Skwa-zawy, O. Sen-1 z Firlejówki, W. Krzy- 
żan wski z Łuki, K. Niezsbitowski z Lanek.

Hotel Imperial: Pp.: F. Gniewosz z J a ­
sionowa, W. Sianek z Wiszenki.

C E N N I K  

IZBY HANDLOWE] i PRZEMYSŁOWE),
Lwów, d n ia  2(1 lipea 1914.

W aluta koronowi 
p łacą żadsią

s . A kcye aa sz tu k ę .
(bes kuponu bieżącego)

P anku  hip. galic. po 200 zł. w. a. 6 0 5 '- -  615-—
B a n iu  galic. dla handlu  i przeui.

po 200 z ł.................  362-— 372- —
Kolei Lwów-Czerniowce-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrzą . 483-— — ■—
F ab ry k i wagonów w Sanoku po

500 koron  ....................... — — ■—

i i .  L is ty  n a s taw n e  *a 100 k u r o s .
(bez kuponu bieżącego)

B an k u  hip . gal. 5 pr. w. a. wylo­
sował z 10 p r. prem. . —■ —

B a n iu  h ip . gai. 4*/, p r. w, * los 
w 50 1.........................................

60 i.
Banku kraj. 4 '/ ,  p r. w. a. los w 511. 
B anku kraj. 4 pr. w, a. loa w 57 1 
Banku gal. ziem. kred. 4*/, p r. 601. 
B anku gal. d la  handlu  i p rz e a  

w Krakowie 4 l/j pr. 60 1. • 
Z e u s ic y  Bank hipoteczny Lwów , 
*) Tow. kredyt, galic. ziem. 4 pr.

(p ierw sza emizya) . . .
Tow, k redyt, gal. ziem, 4 pre. lo t

w 4l*/t 1.  ............................
*) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr, 

los w 66 I .................................

M». O b iig i  aa IM  k>iT<sa, 
(b*> kuponu bieżącego)

Galie. fund. p rop ic . 4 p r. . . , 
Komun, B anku k-raj. 4*/, p r. (3 em.) 
Komun, B anku kraj. 4 pr. (4 em.)
Kolej, lokal. B anku k ra j. 4 pr. .

4 pr. i  r, 1893 
4 pr, z r. 1909 

a jissU  Lwów*. 4 pr. , ,
„ 4 ?>'• ■ ■
* 4 pr. . ,

. b. rs* r.- â . . .

K u r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e ! .
dnia  25 lipea 1914.

A. O gólny d łu g  państw a płaca żądają

banknot.Jedno lity  d ług pańsw a 
aiąj-listopad . . . .
s ty czeń -lip ieo . . . .

Jed n o lity  dług państw a 
lu ty -sie rp ień  . . . .
kwiecie, ń -październ ik

78-60
78-60

78-80
78-80

89 — 89-70

82-— 82-70
89-50 90-20
84-20 84-90
89-50 90-20

89-50 90-20
89-80 90-50

94-— 94-70

86-30 S 7 - -

8 1 * - 81-70
87-30 8 8 - -

Bot re sk i krajowej 

’)

nr, XGa«tj,
D ukat cesarsk i .  .......................
«0 franków ka . ............................. .....
100 ru b li roseyjskieb. sreb rnych  . 
100 .  „ papierow ych
100 łaaresk niomieckiob . . . ,

99-— — •—
88-20 89-90
80-70 81-40
80-70 81-40
80-30 81-—
79-60 80-30
8 0 - - 80-70
79-30 80 —
7 8 - - 78-70
80-50 81-20

11-35 11-47
19-06 19-18

250-- 2 5 2 - -
2 5 1 - 253-—
117-75 118-40

')  Kupony opłacają 1/,°/o podatek rentow y. 
6) Kupony opłacają 34/o podatek rentowy.

srebrze 
. . . 81-80 82-—
. . . 82-20 82-40

i  r. 1860 po 500 zł, w. a. 4 pre. 1680 — J7201-  
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. . . 412-— 417-- -
„ „ 1864 po 100 zł......................... 670-— 6 9 0 '--
„ „ 1864 po 50 z ł....................   3 2 0 - -  3 3 0 - -

24, O łu g  p a ń s tw a  (w szystkieh w Kadzie państw s 
reprezentow anych krajów  koronnych).

L u str, ren ta  złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 p r ..................................  98-50 98-70

A ustr. ren ta  w wal. kor. w olna od 
podatku 4 p r ..................................  79—- 79-20

roku
Koronowa waluta.

Kol. Iwowfiko-ezerr..-jji.;'8Kif-j z
1894 4 p r ................................................

Kol, Areyks. Rudolfa (Salzkam m er- 
gut) za 400 M. 4 p r ................................102-50

płacą żądają

84-25 85-25 

103-50

D . B ła g  p a ń s tw a  (krajów  korony w ęgierskiej).

C . (łb lig ficy e  k o le jo w e .

Kol. Arcyks. A lbrech ta  za 100 zł. 4 pr, 
Kol. Cesarz. E lżbiety  w złocie woln6 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 
Kol, Cesarza F ran c iszk a  Józefa za

100 zł. a ł/4 p r.  ............................
Ko). K arola Ludr-fka po 200 zł. mk. 

(estem pl. akcye. ) . . . . . . .
Kol. Areyks. R udolfa vr wal. koron.

wolne od podatku 4 p r .....................
Kol. Ces. E lżb ie ty  za 200 zl. mk. 

5 \ 't pr. (ustem pL akcye) , . . .

84-45 85-45

102-40 103-40 

105-30 106-30

84-10 

83-25 

4 2 6 - -

Obligw cye p lerw B zeń g tw a  (kolejowe).

85-10

84-25

4 3 1 --

ol. Arc. Albrechta za 800 zł. 5 pr. 
w złocie -za 200 zł. 5 pr. . . . 

Kol. czeskiej zach. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 p r .........................................

Kol. czeskiej smisa. z r 1895 za
400 kor. 4 p r ........................................

Kol. bukowińskiej lokalnej za 400
kor. 4 pr........................................

Kol. północnej cos. Ferdynanda em.
s r. 1888, 4 pre.............................

Kol. północnej ces. Ferdynanda em.
i  r.  1887, 4 pre. (ar.) . . . .  

Kol. północnej ces. F erd y n an d a  em. 
s r, 1887, 4 p ra ...................................

Koi. północą ej »ns. F erdynanda  « » .
z r. 1888, 4 pro...................................

Kol. północnej ct-i. Ferdynanda w .  
z r, 1891, 4 pro. . . . . . .

Kol. północnej ces. Ferdynanda em.
i  r. 189S, 4 pre.............................

Kol. północnej «z*. F e rd y n an d a  em.
i  r. 1904 4 p re ...................................

Kol. galic, Karola L udw ika I  pre,

100-50
1 1 5 -

84-80 85-80

82-75 83-75

82-35 83-35

91-25 92-25

91-50 92-50

91-50 92-50

86-50 87-50

90-50 91-50

87-50 88-50

87-JO 88-10
83-25 84 25

4Vęg. złota ren ta  4 p r ............................—■■—
„ „ w  wal. kor. 4 pr. 91 '—

„ uoż. prem . za 100 zł, (200 kor.) 502-50
„ *„ „ „ 50 zł. (100 kor.) 2 5 0 -
,  obi. pr. regu ł. C isy 4 pre. - . 277-—

£ .  O hllg itcyo  i» d » m a iz jtc y j» f .
W ęgier za 100 zł. 4 pre. . . . .  8110
Kroacyi i S ł a w o n i i ............................  — •—

Fe  l a n e  p u b lic z n e  p o ż y cz k i,
Poż. reg. Dunaju z r. 1S7S los 5 pr. 101-— 
Poz, kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za  200 kor. 4 pre.  .......................80- —
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pre. . 79-40
Gai. obi, prop. z roku 1883 4 p is . 9910  
Pdżyezka m iasta Lwowa s r, 1896

4 pre.  ......................................... 80-20
Poż. aerb prem, za 100 fr. 2 pre. . 92- —
Tureckie obi. prem. kol. za 400 f r , . 200-25

94-20
512-50
2 5 8 --
2 8 7 --

82-10

80-90
80-40

100-10

100- — 
203 25

G, L isty  zastaw ne, Oblig. hipot, i listy dłużne 
za 100 zł. nom,

Austr. zakł. obi, prem. * r. 1880 3 pr. 282-— 292- —
„ -  1SS9 3 pr.

Austro-węg, banku 50 lat 4 pr. .
. , 50 litw .jc. ł  pr.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4*/, pre. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem, los 5 pr.
Banku gal. ziem. kred. 41/, pr. 60 1.
Gal. akc. b hip , 10 pr. pr. log. 4*/, pr.

„ ,r „ los. 50 1. 4V, pr. .
„ „. „ 60 1, 4 nr. ,

Gal. 'Iow. kr. zism. 4 pr. !os 56 i.
, _ „ „ 4  pr. los 41 i,
„ „ n 4 pr- starsze ,
„ » » » 4*;'t pr. 53 lti.

Banku kraj. d is Galicyi i l.od-:msr.-:
4‘L pr. 51l/a la t zsn-otu*

Banku krajowego oblig komun. 3 
eniiaya 42 lat 4 a/» pr. . . . .

Banku kr, obi kol. żel, 5 7 7 ,1 .4  ni

a .  O b lig ac je  * p ru w o a  p iw w B «eńst«a
aa 100 ~i nom.

Koiej Lwów-Cz,>rn,-J?,}s>- :  1884
za 100 z łr ....................................75 85 76 85

Kolej Łwów-Czerniowo* s r. 1384 z*
209 złr. 4 pre....................... 81-60 82-60

W |g, gal. kci. ,is>. 1870 nz 205 tłr .

Tow.^żegl. par. po Dunaju za 400
i 10.000 m. 4 pic. i  r. 1882 . . 106'- L07--

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em 
z r. 1886 4 pro , , . 104'— 105*—

2 3 6 - - 246*—
91-20 92-20
91-50 9250

89-50 90-50
98-10 9910
S 9 - - 9 0 - -
8 9 - - 9 0 - -
8 9 - - 9 0 - -
82-— 8 3 - -
80-30 81-30
87-25 88-25
9 4 - 95-—
87-50 88 50

89-25 90-25

88-25 89 25
80-75 81-75

9-5 971/, 
24 28% 
96 477 j 

252-25 
96-40

F  W i  1 l- i  ? .
D ukat cesarski 11-42
Auśtr.-weg. 8 guid . zło: a saosets — -— 
20-fTankowka 19-29
20-markówŁa ..................................2363
B oisy jsk i póL m peryał . . .
Mi :m banknoty za 100 marek 
W łoski* banknoty za 100 l ir  .
Kubie  ..................  . , ,

11-43

19'3o
23-67

118 17l/B 118-37*/, 
95-70 95-90

251 37*/, 252-37*/,

K-m onowa w aluta, płacą żądaj i |

3 . Losy (za sztukę).

Budapeszteńskie (B asiiika) 5 złr. , 23-50 27 50
Zakł, kred. d la  h and l. i przem. 100 złr. 487- -  49?-—
C lary 40 złr. m. k ...................................— — ■ —
Pożyczka m iasta L ubiany  20 złr. . 56-50 60 50
Czerwonego K rzyża austr. Tow, 10 złr. 4-5 — 49 —

węg. Tow. 5 z łr 25 50 29 50
Losy fund A reyks. R udolfa 10 złr. — •— — —

i .  A kcye B a n k ó w  (za sztukę),
Banku A nglo-A nstr, 240 kor. , . 318 50 319 50
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 366’— 370- — 
Peszt, Banku hand lu  i przem . . . 3420-— 3430- —
Zakł. kred. d la hand lu  400 kor. . . 484 50 485-50 i
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 735-50 736-50
Dolno-austr. tow. esk 400 kor, , . 689'50 690-50 ^
Gal. bane-u hip. 800 z łr ........................  604-— 606-—
Banku d la  krajów koronnych 200 zł 4.59 50 460-50

„ Austro-węg, 1400 kor. . . . 1943 — 1953-—
„ Związku (U nionbank) 800 zł 534-50 535 50 

Czeskiego bar> u związkowego 10U zł, 276 50 277-50
Z ireosfenska  i anka 190 z łr. . . , iiboAO 956-25

S .  A kcye  p ra e d s lę b io re iw  t r a u s i-c r to w y c h .
Buków, kolei lok, akc, pierw . 200 z łr. 400*— 410'—

„ „ „ akc. zakład. 2C0 złr, 898"— 404-—
A ustr. Tow. żegl. na Dunaj u 500 zł. mk. 9 5 8 — 968 — 
Kolai pćłn. Ces. Ferd . 1000 złr. ink, . 4770-— 4790 —

,  Lwów-Bełzee(akc. pierw .) 200 zł. — 364-—
„ L w ów -C zerniov?eo-Jassy290zł. 4 8 3 '— 487 —
,  Lwów-K liparów -Jaworów I:•**!.

400 k o r . .......................................  2 9 0 --  295 -

L. A kcye p rz e d s ię b io rs lw  p rzo m f siow  ;-cb.
A ustr. Tow. górnicze A lp ina  100 złr. 721 "50 722 50 
Prag. Tow. Żelazn, przem . 500 złr. . 2042-— 2062 — 
Tow. kopalń w ęgla w l in i i  100 z łi, 777'— 779-— 
T rifa il Tow. kop. w ęgla 70 złr. . , 831 — 235 — 
Galie, karpao. naft. Tow, 500 kor. , 673-— 683'— 
Sehodniey 500 kor. . . . .  , 3 3 7 - -  343-—
T ur. »'avr, tytaniow , SCO Ganków . 345 '— 349 —

S . W ek sle .
N iem ieckie B a n k i ................................. 11817’/. 118-37',,
W łoskie B a n k i .................................. 95-82 /,
Londyn za 10 funt. szt. 4 pro. . 24 243/,
Paryż za 100 franków , . 96-27’/,
Petersburg  za 100 rubli 4 '/ ,  pre, 251-25 
Saw ajearekie B anki . . . .  96-25

O K  f t J E  X  ■ mj mtsap ju> « »  w  w .
Lioytacye

L. cz, E. XXI. 5319/13 (21) (1188 1 —3)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Galicyjskiego Banku budo­
wlanego, stowarzyszenia zarcjjstjowanego z 
ograniczoną poręką we Lwowie, zastąpione­
go przez adwokata dra Stanisława Uogera 
we Lwowie, ulica Akademicka 12, odbędzie 
się dnia 4-go w rz e n ia  1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w sali rozpraw Nr. XI., I. piątro, przy 
ul. Sądowej 1. 7:

1. licytacya realności obj. Iwh. 2176/11. 
dz. ks. gr, gm. m. Lwowa Władysława Jana  
Ząbka i Józefa Tworzyjaiiskiego, po połowie 
własnej,

2. licytacya realności obj. lwh. 2237/11. 
dr. ks. gr. gm. m. Lwowa Antoniego Ja n e ­
ckiego własnej.

ad 1. i 2. położonych przy bocznej 
drodze wychodzącej z drogi kulparkowskiej 
a  idącej wzdłuż toru kolei czerniowieckiej — 
wraz z przynależnościatni, składającemi się: 

ad 1. z 6 okien, 2 storów, 2 dużych, 
4 małych kluczów, sztachetki z furtką, par­
kanu, bramy wjazdowej, furtki, 1 czereśni, 
4 jabłonek, 8 świerków małych, 2 k;żaków 
pożyczek i agrestów, kraku malin,

zaś ad 2. — 8 krat żelaznych, drzwi 
żaluzyowyeh, schodów drabinowych, żłobu 
drewnianego z drabiną, parkanu, 2 bram 
wjazdowych i 8 kluczy.

Nieruchomości powyższe wy-tawione na 
licytacyę są ocenione, a to:

1. na 21.422 kor. 10 b., 
przynależności zaś na 440 kor. 70 h.
2. na  7602 kor,, 
przynależności zaś na 386 kor. 
Przyczem nadmienia się, że obie te re ­

alności zostaną sprzedane oddzielnie.
Najniższa oferta co do realności : 
ad 1, wynosi kwotę 10.931 kor. 40 h., 
zaś co do realności ad 2. wynosi kwotę 

3969 kor.
Poniżej toj ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, poprzedniojuż za­

twierdzone i odnoszące się do tych nieruchomo­
ści dokumenty ( wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. XXI.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach t"go 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
cliay sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu

sądn niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Sekcya I,, 
Oddział XXI.

Lwów, dnia 13 czerwca 1914.

L cz. E. 2929/13 ( 1 1 6 0 '1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Towarzystwa pożyczkowego

i oszczędności w Leżajsku odbędzie się dnia 
29 sierpnia 1914 o godz. 9 rano w biurze 
Nr. 5, licytacya:

a) ca:ej realności lwh. 2599,
b) 4/7 części realności lwh. 297 ks. gr. 

gm. Wola zarzycka.
Wartość szacunkowa 1000 kor.
Najniższa oferta 666 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C, k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
L-żajsk, 6 lipea 1914.

L. cz. E. III. 6716 'IS  (1185 1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej c. k. 

uprzyw. galic. akc. Banku hipotecznego we 
Lwowie, odbędzie się dnia 31 sierpnia 1914 
o godzinie 9 przed południem, w biurze 
Oddziału I I I , drzwi Nr. 70, na zasadzie

już zatwierdzonych warunków licytacya na­
stępujących realncś -i: księga gruntowa II. 
do. m. Lwowa lwh. 1942.

Oznaczenie realności: przy ul. Święto­
krzyskiej pod 1. kons. 1536 2 4 1. orj. 40 
składająca się z parcel bud i grunt, łącznej 
powierzchni 3849 m., parterowego domu 
murowanego, stajni drewnianej, komórki 
drewnianej, lodowni murowanej i drewnia­
nej szopy.

Wartość szacunkowa 27.272 kor 32 b.
Najniższa oferta 13 636 kor. 16 hal.
Do realności lwh. 1942 ks. gr. gminy 

m. Lwowa dla dz. II  należą n a s tę p u  ące 
przynależności: okna, kociołek, dzwonek,
klucze, oszacowane na 125 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

0. k. sąd krajowy cywilny we Lwowie 
jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie ter­
minu licytacyjnego.

Wezwanie rzeczowo uprawnionych ^  
szczególności w erzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli, których preten ye powstały z 
tytułu udzielenia kredytu lnb oparte są n 8 
zapisie kaucyjnym, wreszcie organów pubh" 
cznych wymierzających podatki i daniuy pu‘ 
bliczne zamieszczone jes t  na  osobnym ar' 
kuszu.

C. k. Sąd powiatowy. Sekcja I., 
Oddział III.

Lwów, dnia 12 maja 1914.
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L. N. VIII. b. 1725 (1800 2— 3)

Rozpisanie konkursu.
Celem zabezpieczenia dostawy kamieni 

łamanych do budowli wodnych na Skawie 
pod Zembrzycami - Skawcami kim. 34-450 
do 40 700. wykonać się mającej w latach 
1014, 1915, 1916 i 1917, t. j. począwszy od 
duia 1 września 1914 do końca roku 1917, 
odbędzie się dnia 13 sierpnia 1914, o godz. 
12 w południe, rozprawa ofertowa w c. k. 
Kierownictwie regulacyi Skawy w Wadowi­
cach, przy której mogą być obecni oferenci.

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających kamieni wynosi 6000 m.s.

Podana ilość kamieni ma być w powyż­
szym okresie czasu z zastrzeżeniem, podanem 
w § 5 ogólnych warunków dostawy dostar­
czona do budowy w częściach i w termi­
nach oznaczonych przez c. k. Kierownictwo 
regulacyi Skawy w Wadowicach i może być 
w razie potrzeby o 50 proc. zwiększona lub 
zmniejszona, przedsiębiorca jednak w razie 
zwiększenia dostawy nie może żądać wyższej 
ceny za materyał w większej ilości dostarczo­
ny, ani też rościć sobie jakichkolwiek pre- 
tensyi do Funduszu budowy regulacyi rzek 
w Galicyi w razie zmniejszenia dostawy.

Warunki dostawy składające się z ogól­
nych warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu, można przej 
rzeć z wolnością brania odpisów w godzinach 
urzędowych w wymienionem c. k. Kierowni­
ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 12 
w południe oznaczonego na rozprawę dnia 
mają być wnoszone oferty sporządzone ściśle 
według przepisanego wzoru zaopatrzone zna­
czkiem stemplowym na 1 koronę, przy dołą­
czeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
600 kor. w gotówce lub w papierach warto­
ściowych, odpowiadających wymogom poda­
nym w ogólnych warunkach dostawy.

Wadyum złożyć należy w odnośnem 
Kierownictwie regulacyi.

W ofercie sporządzonej według poda 
nego wzoru, ma być podana w walucie ko 
ronowej cena za 1 m .3 kamienia (jeden metr 
sześcienny) wyrażony cyframi i słowami.

Wniesiona oferta obowiązuje oferenta 
przez 8 (osra) tygodni od następnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się mają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci za­
wiadomieni w drodze pisemnej o przyjęciu 
lub nieprzyjęciu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna­
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo niezaopatrzo- 
ne znaczkiem stemplowym lub w dowód zło­
żenia wadyum, niesporządzone ściśle w spo' 
sób przepisany, opiewające na częściową do­
stawę lub zaopatrzone dopiskami, nie będą 
uwzględnione.

Równocześnie z ofertą należy przedło­
żyć próbkę kamienia zaopatrzoną w nazwę 
kamieniołomu, z którego pochodzi, oraz na­
zwisko i miejsce zamieszkania oferenta.

Z c. k. Namiestnictwa.

Lwów, dnia 23 lipca 1914.

UWAGA. Oferta łączna wniesiona przez 
więcej jak jedną osobę., ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się solidar­
nie co do oferty. Nadto należy wymienić 
osobę upełnomocnioną do załatwienia całego 
interesu tej dostawy i odbioru zapłaty w za­
stępstwie wszystkich wsnółoferentów.

przed wyłączny Sąd szczególny, będą wyłą­
cznie właściwymi w pierwszej instancyi rze­
czowo kompetentne c. k. Sądy znajdujące się 
w miejscu siedziby c. k. gaiic. Prokuratoryi 
skarbu we Lwowie.

W  . . .  . dnia . . . .  19 .
(Podpis, t. j. imię i nazwisko, za­
wód i miejsce zamieszkania, oraz 

bliższy adres).

(Wzór oferty).

O f e r t a .

której obowiązuję się (obowią­
zujemy się) solidarnie w latach . . . . 
dostarczyć w terminach oznaczyć się mają­
cych przez c. k. Kierownictwo regulacyi
............................. w ..................................kamienie
łamane do budowli regulacyjnych na . . .
...............................................w ilości i pod wa­
runkami podanymi w rozpisaniu konkursu 
i żądarn (my) za:

1 m .8 kamienia p o  K . . . h,
w y r a ź n ie : .......................................................Koron
. . . halerzy.

Warunki dostawy powołane w rozpisa­
niu konkursu są mi (nam) dokładnie znane 
i poddaję (jemy) się im bez żadnych za­
strzeżeń.

Stosunki miejscowe, miarodajne dla tej 
budowy, które zbadałem (liśmy) na miejscu, 
są mi (nam) dokładnie znane.

Jako wadyum składam (my), złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

Ofertą niniejszą jestem związany (je­
steśmy związani) aż do upływu ośmiu tygo­
dni od następnego dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) terminów ustanowionych w 
§ 862 ust. cyw. względnie w art. 318 i 319 
ust. hand. do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) na to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty względnie 
z umowy o tę dostawę wywiązujących się 
sporów, o ile nie należą z mocy ustawy

L. N. VIII. b. 1725
Rozpisanie rozprawy ofertowej.

Celem zabezpieczenia dostawy materyałów 
faszynowych do budowli wodnych na Ska­
wie pod Zembrzyeami-Skawcami kim. 34-450 
do 40-700, wykonać się mającej w la­
tach 1914, 1915 1916 i 1917 t. j. począwszy od 
1 września 1914 do końca roku 1917, odbę­
dzie się dnia 6 sierpnia 1914, o godzinie 12 
w południe, rozprawa ofertowa w c. k. Kie­
rownictwie regulacyi Skawy w Wadowicach, 
przy której mogą być obecni oferenci.

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających materyałów wynosi :

1.500 m .3 faszyn wiklowych,
4.500 m.s „ lasowych,

90.000 sztuk kołków faszynowych,
2.000 „ „ płotkowych.

Podana ilość materyałów ma być w po­
wyższym okresie czasu z zastrzeżeniem, po­
danem w § 5 ogólnych warunków dostawy, 
dostarczona do budowy w częściach i w ter­
minach oznaczonych przez c. k. Kierowni­
ctwo regulacyi Stryja w Stryju i może być w 
razie potrzeby o 50 proc. zwiększoną lub 
zmniejszoną, przedsiębiorca jednak w razie 
zwiększenia dostawy nie może żądać wyższej 
ceny za kamień w większej ilości dostarczo­
ny, ani też rościć sobie jakichkolwiek pre- 
tensyj do Funduszu budowy regulacyi rzek 
w Galicyi w razie zmniejszenia dostawy.

Warunki dostawy, składające się z o 
gólnych warunków, szczegółowych warunków, 
wzoru oferty, wzoru kontraktu, można przej­
rzeć z wolnością brania odpisów w godzinach 
urzędowych w wymienionem c. k. Kierowni­
ctwie regulacyi, gdzie także do godziny 12 
w południe oznaczonego na rozprawę dnia, 
maja być wnoszone oferty sporządzone ściśle 
według przepisanego wzoru, zaopatrzone znacz­
kiem stemplowym na 1 koronę, przy dołą­
czeniu dowodu złożenia wadyum w kwocie 
500 koron w gotówce lub papierach warto­
ściowych, odpowiadających wymogom poda­
nym w ogólnych warunkach dostawy.

Wadyum złożyć należy w odnośnem 
Kierownictwie regulacyi.

W ofercie sporządzonej według podane­
go wzoru, ma być podana w walucie koro­
nowej cena za:

1 m.* (jeden metr sześcienny) faszyn 
wiklowych,

1 m .s (jeden metr sześcienny) faszyn 
lasowych,

1 szt. (jedną sztukę) kołka faszynowego 
1 szt. (jedną sztukę) kołka płotkowego, 

wyrażone cyframi i słowami.
Wniesiona oferta obowiązuje oferenta 

przez 8 (ośm) tygodni od następnego dnia 
po dniu rozprawy ofertowej liczyć się mają­
cych i do tego czasu zostaną oferenci zawia­
domieni w drodze pisemnej o przyjęciu lub 
odrzuceniu ofert.

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna­
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo niezaopatrzo 
ne znaczkiem stemplowym lub w dowód zło­
żenia wadyum nie sporządzone ściśle w spo­
sób przepisany, opiewające na częściową do­
stawę lub zaopatrzone dopiskami, nie będą 
uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 23 lipca 1914.

UWAGA. Oferta łączna wniesiona przez 
więcej jak jedną osobę, ma zawierać oświad­
czenie, że oferujący zobowiązują się solidar­
nie co do oferty. Nadto należy wymienić 
osobę upełnomocnioną do załatwienia całego 
interesu tej dostawy i odbioru zapłaty w za­
stępstwie wszystkich współoferentów.

(Wzór oferty.)

Warunki dostawy, powołane w rozpisa­
niu konkursu są mi (nam) znane i poddaję 
(jemy) się im bez żadnego zastrzeżenia.

Stosunki miejscowe, miarodajne dla tej 
budowy, które zbadałem (liśmy) na miejscu, 
są mi (nam .■ dokładnie znane.

Jako wadyum składam (my), złożyłem 
(złożyliśmy) wedle dołączonego dowodu . .

Ofertą niniejszą jestem związany (je­
steśmy związani) aż do upływu ośmiu tygo­
dni od następnego dnia po dniu rozprawy 
ofertowej liczyć się mających i zrzekam się 
(zrzekamy się) terminów, ustanowionych w 
§ 862 ust. cyw. względnie w art. 318 i 319 
ust. handl. do przyjęcia ofert.

Zgadzam się (zgadzamy się) na to, iż 
dla wszelkich z niniejszej oferty względnie 
z umowy o tę dostawę wywiązujących się 
sporów, o i le nie należą z mocy ustawy 
przed wyłączny Sąd szczególny, będą wyłą­
cznie właściwymi w pierwszej instancyi rze­
czowo kompetentne c. k. Sądy znajdujące się 
w miejscu siedziby c. k. gal. Prokuratoryi 
skarbu we Lwowie.

W . . . • dnia . . . .  1914.
(Podpis, t. j. imię i nazwisko, za­
wód i miejsce zamieszkania, oraz 

bliższy adres).

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Oddz. 
kane. Nr. 17.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić w sądzie najpóźniej na wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym przed rozpoczęciem licy­
tacji, inaczej pretensye tego r< dzaju co do 
sBm j nieruchomości nie miałyby już zna­
czenia.

Osoby, dla których jakie prawa lub cię­
żary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już są wpisane, bądź w L'ku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiadomi 
się o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia tylko przez ogłoszenie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu i 
nie. wskażą mu pełnomocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

C, k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Chodorów, 10 lipca 1914.

L. cz. E. 2677/13 (7) ^1669 3 - 3 )
Edykt licytacyjny

Na wniosek strony egzekwującej To­
warzystwa zaliczkowego i kredytowego w Ska- 
łacie, odbędzie się dnia 26 sierpnia 1914 e 
godzinie 9 przed południem, w biurze Nr. 
15, na zasadzie zatwierdzonych warunków li­
cytacja następujących rea lnośc i:

a) Iwh. 1354 ks. grunt, gminy Koło- 
dziejówka,

bi lwh. 39 ks. gr. Panasówka,
c) lwh. 366 ks. gr. Panasówka,
d) lwh. 518 ks gr. Panasówka.
Wartość szacunkowa:
a) 1200 k o r ,
b) 300 kor.,
c) 805 kor.,
d) 1152 kor.
Najniższa oferta:
a) 800 kor.,
b) 200 kor.,
c) 536 kor.,
d) 768 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż 

nastąpi.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Skałat, dnia 18 lipca 1914,

nie

O f e r t a .

cą której zobowiązuję się (zobo­
wiązujemy się) solidarnie w latach . • •
dostarczyć w terminach, oznaczyć się mają­
cych przez c. k. Kierownictwo regulacyi

• • . w ...................................
materyały faszynowe do budowli regulacyj;
nych n a ................................................... w ilości

pod warunkami, podanymi w rozpisaniu 
fonkursu i żądam (my) za:

1 m .8 faszyn wiklowych p o ...............K
h, w y r a ź n i e ........................................koron
halerzy.
1 m .3 faszyn lasowych p o ................ K
h, w y r a ź n i e ........................................koron
halerzy.
1 sztukę kołka faszynowego po . . .  K
h, w y r a ź n i e ........................................koron
halerzy.

L. cz. E. 2589/14 (3) (1709 3 - 3 )
E d y k t .

Dnia 24 sierpnia 1914 o godz, 9 
odbędzie się licytacya realności lwh. 44 
gm. Sowliny.

Wartość szacunkowa wynosi 1200 kor. 
Najniższa oferta wynosi 800 kor. 
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie

do skutku.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Limanowa, dnia 1 lipca 1914.

L. cz. E. 546,14 (1839)
Edykt licytacyjny, 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Pow­

szechnego Związku kredytowego w Mielcu, 
odbędzie się dnia 19 sierpnia 1914 o godz. 
10 przed południem w biurze Nr. 28, na za­
sadzie niniejszem zatwierdzeń) ch warunków 
licytacya realności lwh. 5 ks. gr. gm. Kli- 
szów, składającej się z pbd. lk. 126/1, oraz 
pgrnt. lk. 764/15, 764/16, 764/17, 7.5/7, 
773/3, 919/37, 909/3, 767, 770/3, 907, 764/8, 
765/4, 764 6, 766/1, 766/2, 766/3. 771/1, 
772/2 o łącznym obszarze 2 ha. 89 ar. 48 
m 8, wraz z domem i stodołą.

Wartość szacunkowa 5867 kor. 87 h.
Najniższa oferta 4038 kor.
Do realności lwh. 5 ks. gr. gminy 

Kliszów należą następujące przynależności: 
25 drzew owocowych, 107 wierzb, 6 topoli i 
1 olsza — oszacowane na 188 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mielec dnia 13 lipca 1914.

L. cz. E. 242/01 (10) (1756 3 - 3 )
E d y k t .

Dnia 18 s erpnia 1914 o godzin,e 9 
rano, w sądzie Monasterzyska, biuro Nr. 4, 
odbędzie się licytacya:

1. realności lwh. 31 ocenionej na 700
koron, . nA

2. realności lwh. 104 ocenionej na 2100
koron, . . or/,

3. realności lwh. 362 ocenionej na 250
koron, „ • „

4. przynależności ad 2. ocenion 
297 kor. ks. g r  gm Huta stara.

Najniższa cena wynosi: 
ad 1. — 466 kor. 66 hal., 
ad 2. — 1598 kor,, 
ad 3. 180 kor.
Warunki licytacyjne i dokumenta mo­

żna przejrzeć w kancelaryi sąd., biuroNr.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Monasterzyska, dnia 17 czerwca

na

L. cz. E. 677/14 (5) (1788)
Edykt licytacyjny. .

Dnia 25-go sierpnia 1914 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
17, licytacya następujących realności:

a) lwh 1042 ks. g r  Laszki górne, 1/4 
część realności wiejskiej, składającej się z 
pgr. lk. 1948/63 „rola4*,

b) lwh. 515 ks. gr. Laszki górne 
część realności wiejskiej, składająca się 
lk. 2081/12, 2422/2 i 2423/13.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 525 kor., 
ad b) 1975 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 350 kor., 
ad b) 1816 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty 

nastąpi.

1/4
Pg-

sprzedaż nie

L. cz E. 1758/14 (7) (1829)
Edykt licytacyjny.

Dnia 25-go sierpnia 1914 o godzinie 
przed południem w sądzie tutejszym w 

biurze Nr. 31, odbędzie się licytacya :
a) lwh. 1445 i
b) lwh. 1446 gm. Smólno.
Realności te budynki i grunta orne 0-

szacowano:
ad a) lwh. 1435 na 958 kor. 68 h.,
ad b) lwh. 1446 na 863 kor. 55 h.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi co do realności:
ad a) lwh. 1445 — 639 kor. 12 h.,
ad bj lwh. 1446 — 575 kor. 70 h.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do­

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 29.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaje co do eamęj nieruchomości 
m e mogłyby być ze skutkiem podnoszone.

Te osoby/ dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Brody, dnia 4 lipca 1914.

L. cz. E. 2957/13 (10) _ (1840)
Edykt licytacyjny.

Dnia 12-go sierpnia 1914 o godzinie 
9 przed południem odbędzie się w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 4, ■ w Mo- 
nasterzyskach lieytacya:

a) połowy realności lwh. 58 gm. F o l­
warki,

b) połowy realności lwh. 60 gm. F o l­
warki.

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione, a to :

ad a) na 350 kor., 
ad b) na 2172 kor. 60 h.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 233 kor. 32 h., 
ad b) 1148 kor. 32 h.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w kancelaryi sądowej.
0. k, Sąd powiatowy, Oddział V,

Monasterzyska, 18 czerwca 1914,

.Gazeta Lwowska" Nr. 176 z dnia 6 sierpnia 1914.
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L. cz. E. 224/14 (11) (1853)

Edykt licytacyjny.
Dnia 20 sierpnia 1914 o godz. 10 

rano w biurze Nr. 8 w c. k. sądzie powiato­
wym w Sieniawie, odbędzie się licytacya 
3/5 części realności lwh. 61 gminy Słoboda. 
oszacowanych na 3176 kor. 47 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzed&ż 
nie nastąpi, wynosi 2177 kor, 65 hal.

C. k. Sąd powiatowy,
Sieniawa, dnia 26 czerwca 1914.

L, cz E. 864 14 (843)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Tomasza Frydrycha, odbę­
dzie sig dnia 26 sierpnia 1914 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 47, I I  p. licytacya poło­
wy realności lwh. 350 gm. Łgżany, 394 s. 
kw. grunta,

Nieruchomość tg oceniono na 300 kor.
Najniższa cena wynosi 200 kor.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Krosno, dnia 30 czerwca 1914.

L. cz. E. 866/14 (4) (762)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Leona 
Liebera, kupca w Zaleszczykach, odbędzie sig 
dnia 26 sierpnia 1914 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. 2, na zasadzie wa­
runków licytacyjnych licytacya realności:

a) lwh. 470 i
b) lwh. 472 ks. gr. gm. Zaleszczyki

stare,
Wartość szacunkowa 5192 kor. 
Najniższa oferta 3460 kor. 13 hal. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zaleszczyki, 1 lipca 1914.

L. cz. E. 7550/13 (5) (11230)
Edykt licytacyjny.

Dnia 27-go sierpnia 1914 o godzinie 
8'30 przed południem odbędzie sig publ em a 
licytacya realności lwh. 2312 gm. Niżmów.

Wartość szacunkowa lwh. 2312 gminy 
N iżn ió^  wynosi 700 kor.

Najniższa oferta lwh. 2312 wynosi 467
kor.

Poniżej najniższej oferty sprzeduż nie 
nastąpi.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sadzie tutejszym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tłumacz, 10 czerwca 1914.

L. cz. E. 2593 13 (8) (1843)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej H<-r- 

scha Meilecha Reissa w Usirzykach, odbę­
dzie sig dnia 14 sierpnia 1914 o godzinie 
10 przed południem w biurze Nr. 4 na zasa­
dzie niniejszi-m zatwierdzonych warunków 
licytacya następujących rea lnośc i: ks. gr. 
Łupków lwh. 44, 1/4 część realności stano­
wiące gospodarstwo wiejskie.

Wartość szacunkowa: 102 kor. 34 hal.
Najniższa oferta 68 kor. 86 hal.
Do realności lwh. 44 ks. gr. gminy 

Łupków należą następujące przynależności: 
płot, oszacowane na 95 hal.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

Wierz, egzekw. przyznaje się przedło­
żenia warun. lic. koszta 19 kor. 35 hal.

O. k. sąd powiatowy w Baligrodzie 
jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie ter­
minu licytacyjnego.

W ezwanie rzeczowo uprawnionych w 
szczególności wierzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli, których pretensye powstały z ty ­
tułu udzielenia kredytu lub oparte są na za­
pisie kaucyjnym, wreszcie organów publi­
cznych wymierzających podatki i daniny pu­
bliczne zamieszczone je s t  na osobnym ar­
kusza.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Baligród, dnia 30 maja 1914.

L. cz. E. 1397/13 (1799)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towaizystwa kredytowego 
„U nia“, odbędzie się dnia 26 sierpnia 1914
0 godz. 9 przi-d południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 1 licytacya real­
ności obj. lwh. 3772 gm. Załoźce, składają­
cej się z pgr. 1035/225, Ignaceoo Partyki 
własnej, realności obj. lwh. 3966 gm. Za­
łoźce, składającej się z parc. gr. 1016/16 i 
1016/15, Ignacego Partyki i Anny z Zadoj- 
ków Partyka po połowie własnej i realności 
obj. lwh. 4017 tejże gminy, składającej się 
z parc. gr. 1016,21 i 1016/22, Anny z Za- 
dojków Partyka  własnej wraz z przynale- 
żnościami, składającemi się z chaty, stajen
1 stodoły.

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione na 2870 kor., przynale­
żności zaś na 320 kor,

Najniższa cena wynosi 1906 kor. 64 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które sig zatwier­
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, wobec których, niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczonym 
terminie licytacyjnym przed rozpoczęciem 
lieytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie mogłyby być już 
ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wauia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie, wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Zał źce, dnia 16 czerwca 1914.

L. cz. E. 566/14 (7) (10391)
Edykt licytacyjny,

Dnia 26 sierpnia 1914 o godzinie 3 30 
po południu, w biurze Nr. 12, odbędzie się 
na zasadzie zatwierdzonych warunków licy­
tacya następującej rea lnośc i: cała realność 
lwh. 1332 ks, gr. gm. kat. Piaski.

Wartość szacunkowa 130 kor.
Najniższa oferta 220 kor.
Do realności lwb. 1332 ks. gr. gminy 

kat. Piaski, należą przynabżoości w pro to­
kole ocenienia opisane, oszacowane na 200 
koron.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Szczerzec, dnia 30 kwietnia 1914.

L. cz. E. 768/14 (5) (1077)
Edykt licytacyjny,

Dnia 26 sierpnia 1914 o godzicie 10 
przed południem, w sądzie tutejszym w biu 
rze Nr 8, odbędzie się licytacya realności 
lwb. 1232 gra Wola przemykowska.

N eruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oe mot.a na 911 kor.

Najniższa cena wynosi 607 kor. 32 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy 
przcjizeć w sądzie tutejszym, w biurze 
Nr. 11.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Radłów, dnia 24 cz rwca 1914.

L. cz. E. 150/14 ( 350)
Edykt licytacyjny.

Dnia 27 sierpr ia 1914 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się licytacya real­
ności lwh. 285 gra. Lipnik w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 6.

Nieruchomość ta oceniona została na 
2977 kor. 06 hal.

Wadyum 297 kor. 70 hal.
Najniższa cena wynosi kwotę 1984 kor. 

70 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może je każdy 
przejrzeć w sądzie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobczyce, dnia 4 maja 1914.

L, cz. E. 417/14 (4) (1788)
Edykt. licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Leiby 
Tennenbauma w Gołogórach, odbędzie sig 
d. 17 sierpnia 1914 o godzinie 10 15 przed 
południem w biurze Nr. 10, na zasadzie za­
twierdzonych warunków licytacya następują­
cych realności:

a) lwh. 831 ks. gr. Żuków, rola.
b) 1/4 części lwh 603 ks. gr. Żuków, 

pbud., dom, stodoła, stajnia, budynek gospo­
darczy.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 725 kor., 
ad b) 107 kor. 50 h.
Najmż-za oferta: 
ad a) 350 kor., 
ad b) 53 kor. 75 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
arny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­

nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Oddz. 
kauc. Nr. 10.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
icytacya byłaby niedopuszczalna, należy

zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczo­
nym terminie licytajnym przed rozpoczęciem 
lieytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie miałyby już
znaczenia.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III,
Złoczów, dnia 2 lipca 1914.

L. cz. E. 764/14 (1838)
Edykt licytacyjny, 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Kasy 

eskontowej i oszczędności w Mielcu, odbędzie 
się dnia 19 sierpnia 1914 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. 2 8 ,  na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacya następu­
jących realności:

a) 1/2 lwh. 530 ks. gr. gm. Mielec, 
pbud. lk. 104 i pgr. lk. 77/2 o łącznym ob­
szarze 2 ar. 74 m 2, wraz z domem, wychod­
kiem i parkanem,

b) 1/4 części lwh 529, pgr. lk. 77/3 
plac pusty w obszarze 43 m 2.

Wartość szacunkowa w yn o s i : 
ad a) 6497 kor. 50 h , 
ad b) 107 kor. 50 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 4332 kor., 
ad b) 72 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Mielec, 13 lipca 1914.

L. cz. E  2459/13 (1837)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłonzeoia wierzytelności.
Na wniosek strony egz^kucyinej F i r ­

my Hilfstein i Landeier w Opawie, odbędzie 
się dnia 19-go sierpnia 1914 o godzinie 9 
przed południem w biurze Nr. 28, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya n a ­
stępujących realności:

a) lwh. 226 ks. gr. pm. Mielec, pbud 
lk. 257 i pgr. lk. 265 o łącznym obszarze 
11 ar. 15 m 2 wraz z domem, siajnią, stu­
dnią i ogrodzeniem,

b) lwh. 808 ks. gr gra. Mielec, pbud. 
lk. 6 i pgr. 14/1 o łącznym obszarze 11 ar. 
19 m 2, wraz z domem i stajnią.

Wartość szacunkowa: 
ad aj 10.163 kor., 
ad b) 12.748 kor.
Najniższa o fe r ta : 
ad a) 5082 koi-., 
ad b) 6374 kor.
Do realności lwh. 226 i 808 ks. gr. 

gminy Mielec nie należą żadne przynależno­
ści, oprócz wyżej wymienionych.

Pomżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielec, dnia 13 lipca 1914.

L. cz. E. 1. 1905/14 (5) (1777)
E d y k t .

Dnia 11-go sierpnia 1914 o g dżinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie tutej­
szym sala Nr. 3, licytacya realności:

a) połowy lwh. 949 gm. Sopów,
b) całej lwh. 11 gm. Sopów.
Cena szacunkowa w y n o s i : 
ad a) 1425 kor.,
ad b) 1130 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 950 kor.,
ad b) 753 kor. 32 h.
Warunki licytacyjne i odnoszące sig do 

tej nieruchomości dokumenty są włożone do 
wglądu w kancelaryi Oddziału I.

Zarzut niedopuszczalności lieytacyi mu­
si być zgłoszonym najpóźniej przy lieytacyi.

Osoby mieszkające poza okręgiem tut. 
sądu, które na powyższej nieruchomości ma­
ją  już lub nabędą pewne prawa albo ciężary
o ile nie wskażą pełnomocnika dla doręczeń
tu zamieszkałego zawiadomiane będą o dal­
szych wydarzeniach tego postępowania licy­
tacyjnego jedynie przez ogłoszenie na tablicy 
sądowej

0. k. Sąd powiatowy.
Kołomyja, 2 lipca 1914.

L. cz. E. XI. 3874/13 (15) (1775)
E d y k t ,

Dnia 14 sierpnia 1914 r. o godzinie 
9 przed południem, odbędzie się w sądzie 
tutejszym w sali Nr. 22, licytacya połowy 
realności lwh. 151 gm. Kołomya dla II. dz. 

Cena szacunkowa wynosi 8064 kor. 87
hal.

Najniższa cena wynosi 4032 kor. 44 h.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenty są wyłożone do 
wglądu w kancelaryi oddziału XI.

Zarzut niedopuszczalności lieytacyi musi 
być zgłoszonym najpóźniej przy lieytacyi.

Oso by mieszkające po za okręgiem tut. 
sądu, które na powyższej uieruchomości ma­
ją  już lub nabędą pewne prawa albo cięża­
ry, — o ile nie wskażą pełnomocnika dla 
doręczeń tu zamieszkałego, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia licytacyjnego jedynie przez ogłoszenie na 
tablicy sądowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Kołomyja, 9 lipca 1914.

L. cz. E. 5334/13 (1836)
Edykt licytacyjny, 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Kasy 

eskontowej i oszczędności w Mielcu, odbę­
dzie się dnia 19-go sierpnia 1914 o godzinie 
10 przed południem w biurze Nr. 28 na za­
sadzie zatwierdzonych niniejszem warunków 
licytacyjnych licytacya realności: lwh. 189 
ks. gr. gminy Wola Mielecka, parc. bud. lk, 
90/1 oraz parc. grt. lkat, 841/2, 842/6, 843, 
845 4, _ 846/4, 847/4, 848/4, 849/4, 851/4, 
853/2 i 855/2 o łącznym obszarze 1 ha. 48 
ar. 94 m. kwadr, wraz z domem.

Wartość szacunkowa 2600 kor.
Najniższa oferta 1734 koron.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Do realności lwh 189 ks. gr. gminy 

Trzciana nie należą żadne przynależności.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mielec, dnia 18 czerwca 1914.

L. cz. E. 1631/14 (8)  (1754)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Ge- 

dalego Schatnera w Kutach. odbędzie się 
dnia 27-łto sierpnia 1914 o godzinie 8 przed 
południem w biurze Nr. 2 rynek na zasa­
dzie warunków, które się niniejszem zatwier­
dza, licytacya realności:

a) lwh. 1227 ks. gr. Kobaki pgrunt. 
1936/1,

b) lwh, 735 ks. gr Kobaki pg. 1934/4, 
pb. 298, Nd. 187. '

Wartość szacunkowa:
a) 900 kor.,
b) 144 kor.
Najmższa cena:
a) 600 kor.,
b) 96 kor.
Poniżej najniższej ceny sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kuty, dnia 16 lipca 1914.

L. cz. E. 601/14 (5) (1856)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Józe­

fa Koniecznego jako opiekuna małol. Marci­
na Żmudy, odbędzie się duia 13-go sier­
pnia 1914, o godzinie 9-tej przed połu­
dniem, w biurze Nr. 10 na zasadzie obe­
cnie zatwierdzonych warunków licytacya re­
alności:

lwh. 1 4 149 ks. gr. Róża,
a) budynki,
b) grunta.
Wartość szacunkowa w ynosi:
a) 75 kor.,
b) 490 kor.
Najniższa oferta:
a) 37 kor. 50 h„
b) 326 kor. 66 h.
Razem 364 kor, 16 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenia (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć w sądzie niżej wymienio­
nym w godzinach urzędowych w biurze Oddz. 
kane. Nr. 10.

Takie prawa, wob«c których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym przed rozpoczę­
ciem lieytacyi, inaczej pretensye tego ro­
dzaju co do samej nieruchomości nie miałyby 
już znaczenia.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na  ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręg0 
sądu niżej wymienionego i nie wssażą temu^ 
sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III
Pilzno, dnia 30 czerwca 1914.



9
L- cz. E. 879/13 (8) (603 1 - 2)

Edykt licytacyjny.
Dnia 27 sierpnia 1914 o godz. 9 przed 

Południem, odbędzie się w sądzie tutejszym 
Ocytacya realności lwh. 374 ks. gr. gm. Gde
8 ’,y ce .

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
hcytacyę jest ocenione na 1004 kor. 76 h.

Najniższa cena wynosi 669 kor. 8 . 
poniż j tej ceny sprzedaż n e przyjdzie do 

skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące s ę do 

tei nieruchomości dokumenta, może każdy, 
® ający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio-

w biurze Nr. 12.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Njżankowice, dnia 23 czerwca 1914.

^  ez. E. 1786/14 (10266)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Jakóba Eaaba w Budk ch 
°dbędzie się dnia 31 lipca 1914 o godzinie 

Przed południem, w biurze Nr. 5 n żej wy­
mienionego sądu licytscya 13/14 części real­
ności lwh: 296 gminy Nihowice, składającej 

z pgr. 699 1, 700/1 i pbud. 104, warto- 
6ei szacunkowej 5791 kor. 99 hah

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
me nastąpi, wynosi 3861 kor. 32 hal.

Warunki licytacyjne i inne dokumenty 
^noszące  się do tego postępowania licyta- 
ey.jnego, może każdy, mający chęć kupienia, 
PrZejrzeó w godzinach urzędowych, w biu- 
rze Nr. 6.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Budki, dnia 28 maja 1914.

Wartość szacunkowa: 
ad aj 1086 kor. 92 h., 
ad b) 362 kor. 50 h,
Najniższa oferta: 
ad a) 724 kor. 62 h., 
ad b) 241 kor. 67 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. sąd powiatowy w Janowie jako 

sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie ter­
minu licytacyjnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Janów, 12 czerwca 1914.

(1238)cz. E. 120/14
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Izraela Proppera w Sanoku 
^b ęd z ie  Się dnia 27 sierpnia 1914 o go- 

Zlflie 9 przed południem w sądzie niżej 
Jmienionym, w biurze Nr. 11, licytacya 

^ lności  lwh. 222 ks. gr. gm. Nowotańce. 
, Nieruchomość ta wystawiona na licy-

jest oceniona na 570 kor.
. Najniższa cena wynosi 380 koron,

i^niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
^utku.
 ̂ . Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

jeJ nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
n y ,  wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
!a i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 

m*, przejrzeć podczas godzin urzędowych
“Wzie niżej wymienionym, w biurze

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III 
Bukowsko, 8 maja 1914.

L  cz. E. 2840/14 (1808)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Maryi Motuz w Bazarze, 
odbędzie się w tute.;szym sądzie dnia 28 
sierpnia 1914 0 godzinie 9 30 przed połu­
dniem w biurze Nr. 30 licytacya następują­
cych realności gminy Bazar:

a) obj. iwh. 694 (1. k. 62/1. pb. 253 
obszaru 1 ». 39 no.2, lk. 40/3 rola obszaru 
4 a. 5 m s),

b) lwb. 993 lk. 1065/1, 1065 2, rola 
obszaru 16 a ,

c) 1/5 i 1/3 z 1 5 lwb. 292 1, 40/1 rola 
obszaru 12 s. 67 m 2, 1. 223 4 rolajiobszaru 
25 m 2, 1. 223 18 rola obszaru 50 m 2,~ i. 62/3 
parc. bud. obszaru 5 a. 35 m 2.

Wartość szacunkowa wynosi: 
ad a) 3700 kor., 
ad b) 400 kor., 
ad c) 400 kor.
Najniższa oferta w ynosi: 
ad a) 2466 kor. 70 hal., 
ad b) 266 kor. 70 hal., 
ad c) 266 kor. 70 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Czortków, dnia 21 lipca 1914.

Upadłości.
L. cz. S. 2/14 (3) (1741)

O g ł o s z e n i e .
W konkmsie kalwaryjskiej kooperaty­

wnej drukarni, stowarzyszenia zarejestrowa­
nego z ograniczoną poręką w Kalwaryi na 
wniosek wierzycieli, jawiących się na au- 
dyencyi wyborezej, zatwierdzono zawiadowcą 
masy p. dr. Michała Nitcia, adwokata w 
Kalwaryi, z-istępcą zaś jego ustanowiono p 
Jana  Modelskiego w Kalwaryi.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Wadowice, dnia 7 lipca 1914.

Konkursa.

■ «*• E. 2686/14 (1018)
Edykt licytacyjny. 

oi Na wniosek Jakóba Rsaba w Budkach 
będzie się dnia 28 sierpnia 1914 o godz. 
Przed południem w biurze Nr. 5, w sądzie 

j ,eJ wymienionym licytacya całej realuości 
co • 42 gm. Knihynice, składającej się z pb. 

3 1 Pgr. 53/1, 53 2. 332, 334, 335 i 336.
Wartość szacunkowa 9543 kor. 29 h.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

e nastąpi, wynosi 6362 kor. 20 h. 
p Do realności powyższej należy jako 
o zynależności płoty i drzewa oszacowane na 

3 kor. 80 h. 
t Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
hr nieruchomości dokumenta, może każdy, 
UrZe.irzeć w sądzie tutejszym podczas godzin 

Udowych w biurze nr. 6.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Budki, dnia 1 lipca 1914.

I .
(76)

lien,

«*• E. VII. 1001 14 (4)
Edykt licytacyjny.

Dnia 29 sierpnia 1914, o godzinie 11 
H południem w sądzie niżej wymienio- 
1; / ^  w biurze Nr. 4, odbędzie się publiczna 

acya realności :
a) lwh. 140 gm. Bobrowniki m.,
b) lwh. 85 gm. Bobrowniki m.
Cena szacunkowa: 
ad a) 1000 k o r , 
ad b) 5650 kor.
Najniższa cena, niżej klórej sprzedaż nie 

“Pi, wynosi: 
ad a) 666 kor. 66 h., 
ad b j  3766 kor. 66 h.
C. k, Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Tarnów, 26 czerwca 1914.

I.

°r;
E. 463/14 (8)

Hz Edykt licytacyjny
(11185)

 ̂ tf •/ u '•» ^
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

1* jj Na wniosek strony egzekwującej Micha- 
^ ^ ł a w s k i e g o  we Wrocowie, odbędzie się 

• s ‘erPnia 1914 o godzinie 10 przed 
^ ie  em w biurze Nr, 7, na zasadzie obe- 
^ 6w akwierdzonych warunków licytacya na- 

J^cych realności:
*ąka 459 ks. gr. Wroców, rola i

^  lwh. 487 ks. gr. Wroców, rola i

L. ez. E. 510/14 (4) . (758)
Edykt licytacyjny.

Dnia 28 sierpnia 1914 o godzinie 10 
przed południem, odbędzie się sprzedaż po­
łowy realności lwb. 316 Odów, którą oce­
niono na  2518 kor. 49 hal., wadyum ustala 
się na 251 kor. 85 hal., a najniższą ofertę 
na 1678 kor. 98 hal.

Połowa realności lwh. 791 gm. Gdów, 
oceniona na 284 kor. 48 hal., wadyum 28 
kor 44 hal., najniższa oferta 189 kor. 
hal.

Poniżej tych najniższych ofert sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Obydwie te połowy sprzedane będą z 
osobna.

Dokumenta odnoszące się do nich, 
przejrzeć można w sądzie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobczyce, dnia 6 czerwca 1914.

(1746)L. cz. E. 1817 13 (8)
Edykt licytacyjny.

Dnia 29 sierpnia 1914 o godzinie » 
przed południem odbędzie się w s ą d z ie  tut. 
w biurze Nr. 15, licytacya realności obj. lwh. 
940 gm- Budzanów, składającej się:

1 . z parc. bud. 658, na  której pobudo­
wany młyn i budynek gospodarczy,

2. z parc. gr. lk. 2758, 2759, 2761, 
2763, 2764, 2953,

3. przynależności.
Nieruchomość ta wystawiona na licyta-

cvę jest oceniona na 16.347 kor.
Najniższa cena wynosi 10.898 koron, 

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie o 
skutku. .

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może^ każdy 
przejrzeć w sądzie tut. w biurze Nr 20 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Budzanów, dnia 14 maja 1914.

(9 1 7 9 jL. cz. E  4789/13 (12)
.E d y k t  licytacyjny.

Na wniosek Towarzystwa oszczędności 
i zaliczkowego dla handlu i przemysłu w 
Gwoźdźcu, odbędzie się dnia 31 sierpnia 
1914 o g dz. 10 przed południem w biu­
rze Nr. 30 na zasadzie niniejszem zatwier­
dzonych warunków licytacya roaloości: ks. 
gr. lwh. 1947 gm. Czerń lica, cała realność 
złożona z pb. 434/2 i ppgrt. llkaf. 3445/2, 
3552, 3553, 3820, 3895/4, 3900/1, 3906,
3953/1 i 3900/2 role.

Wartość szacunkowa 10.338 kor.
Najniższa oferta 6980 kor.
Do realności lwh 1947 ks gr. Ozerne- 

lica należą następujące przynależności: zasie­
wy żyta na ppgrt. i/kat. 3445/2, 3552, 3553 
i 3906, oszacowane na 132 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi-

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Horodenka, dnia 4 marca 1914,

L. 161 ex 1913 (688)
( 2 - 3 )

K o n k u r s .
Celem obsadzenia posady , rabina w 

gminie izrael. w Stryju, rozpisuje się ni­
niejszem konkurs.

Kandydaci na tę posadę wykazać się 
mają w  myśl ustaw y z dnia 21 marca 1890 
Dz. pp. Nr. 57 i obowiązujących w tej 
mierze postanowień statutu dla tut. izrael. 
gm. wyzn.

1. świadectwami conajmniej dwóch 
rabinów galicyjskich kierunku religijno-kon- 
serwatywnego co do zdolności zawodowych 
(Hathorath Horaah),

2. świadectwem ogólnego w ykszta ł­
cenia,

3. świadectwem moralności,
4. świadectwem obywatelstwa austrya- 

ckiego.
Podania zaopatrzone w powyższe świa 

dectwa wnieść należy do Zwierzchności 
gm. najpóźniej do dnia 25 sierpnia 1914.

Posada nadaną zastanie najpierw p ro ­
wizorycznie na lat 3 poczem nastąpić m o ­
że stabilizacya.

Postanowienia powyż cytowanej usta ­
w y oraz odnośne postanowienia statutu dla 
tut. gm. wyzn. izr. stanowić będą  integral 
ną część nadania posady.

Płaca w edług umowy. Kandydaci m o ­
gą  jednak ze swej strony podać warunki 
pod jakimi gotowi są przyjąć posadę. 
Zwierzchność gm. wyzn. zastrzega sobie 
prawo zaprosić kandydatów do osobiste­
go przedstawienia się i wygłoszenia ka­
zań. Koszta podróży zwraca się tylko przy­
ję temu kandydatowi.

Stryj, dnia 6 lipca 1914.
Zwierzchność gminy wyznaniowej izrael.

w rzeczonej sprawie na jej koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 
Jabłonów, dnia 15 lipca 1914.

L. cz. C. III. 161/14 (1445)
E d y k t .

Pizeciw Michałowi Urban z Łahocze- 
wia, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Baligrodzie przez Jakóba Herscha Glucks- 
mana w Baligrodzie pozew o 800 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy na d. 27 sierpnia 1914,
0 godzinie 9 przed południem, biuro Nr. 10.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. adwokata dr. Landaua w Bali­
grodzie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na  Jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Baligród, dn a 29 kwietnia 1914.

Rozmaito oowioszczenia,
L. XVII. 6820/185

OBWIESZCZENIE 
c. k. Nam iestnictwa we Lwowie z dnia 
4. sierpnia 1914, L. X V II. 6820/185, 
względem wprowadzania zwierząt i pro­
duktów zwierzęcych z B ośnii *1 Herce­

gow iny.
Ze względu na obecny stan chorób 

stadnych w Bośnii i Hercegowinie c. k. N a­
miestnictwo, uchylając swe obwieszczenie 
z 4 lipca 1914, L, XVII. 5082/181, zarzą­
dza, na podstawie reskryptu c. k. Minister­
stwa rolnictwa z 23. lipca 1914, L. 34.604, 
co do wprowadzania zwierząt z Bośnii i Her­
cegowiny co następuje:

Z powodu panującego pomoru świń za­
kazuje się wprowadzania nierogacizny do 
Galicyi z powiatów : Banjaluka, Bileca, Bos. 
Dub ca, Bos. Krupa Bos Novi, Bos. Petro- 
vac, Bugojno, Glamoć, Jajee, Lirno, Lju- 
buśki, Mostar, Prnjavor, Var.-Vakuf, Visoko 
i Źupanjac.

Pod względem wprowadzania bitych 
świń w stanie niepoówiartowanym obowią­
zują nadal dotychczasowe postanowienia.

Przekroczenia niniejszego obwieszcze­
nia, które obowiązuje z dniem ogłoszenia w 
urzędowej „Gazecie Lwow»kiej“, będą karane 
według ustawy z 6 sierpnia 1909, Dz. u. p. 
). 177, przy zastosowaniu przepisów §§ 71, 
72 i 73 tejże ustawy, oraz odnośnego roz­
porządzenia wykonawczego.

To podaje się do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 4. sierpnia 1914.

L. ez. Cg. I. 288/14 (1) (1847)
E d y k t .

Przeciw Dmytrowi Sydorak Ilka, które­
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
z o s ta ł do c. k. sądu obwodowego w Koło­
myi przez Mosesa Haspel kupca w Horoden- 
ce pozew o zapłacenie kwoty 2330 kor. z pn.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
I. audyencyę na 10 lipca 1914 o godz. 11 
przed południem, sala 48.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
n a *  ia się pana dr. Kehosa Schulbauma, 
adwokata w Kołomyi, kuratorem.

Tenże kurator zastęp;, wać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie : głosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział I
Kołomyja, dnia 27 czerwca 1914

L. cz. C. II. 285/14 (2) (1773)
E d y k t .

Przeciw Józefowi Trzaskosiowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k sądu powiatowego w Jaśle 
przez Maryę Trzaskoś z Lipnicy dolnej po­
zew o 240 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę na 25 sierpnia 1914 godzinę 10 
rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego J ó ­
zefa Trzaskosia, ustanawia się p. dr. Czer­
nego w Jaśle, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jasło, dnia 20 lipca 1914.

cz. C. I  321/14 (1305)
E d y k t .

Przeciw Annie Moczerniuk, innie Jury 
ze Stopczatowa, któ.ej miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony z stał do c. k, sądu po­
wiatowego w Jabłonowie przez Jurę  Moczer- 
niuka ze Stopezatowa pozew o unieważnie­
nie aktu darowizny i kontraktu kupna.

Na podstawie pozwu wyznaczono ter­
min do ustnej rozprawy na dzień 4 wrze­
śnia 1914, godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanej usta­
nawia się kand, adw. p. Olijnyka w Jab ło ­
nowie kuratorem, który będzie ją  zastępywać

L. cz. C. II. 385/14 (1) (1781)
E d y k t .

Przeciw Maryi Lehner, gospodyni z Kc- 
łomyi-Mariahilf, której miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c. k. sądu po­
wiatowego w Kołomyi przez Herscba Greif, 
kupca w Kołomyi pozew o 250 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 27 sierpnia 1914, godz. 11 
przed południem, sala Nr. 11.

Celem strzeżenia praw tejże Maryi 
L ebner ustanawia się p. dr. Lachsa adw. 
w Kołomyi kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy.
Kołomyja, dnia 24, czerwca 1914.

L. cz. C. II. 279/14 (1) (1780)
E d y k t .

Przeciw Janowi Żukrowskiemu z Ko­
łomyi, którego miejsce pobytu jest niezna­
ne, wniesionym został do c. k. sądu powiato­
wego w Kołomyi przez Israela Fund pozew 
o um anie  pretensyi za zgasłą przez przeda­
wnienie i o wykreślenie jej ze stanu bier­
nego realności lwh. 479/11. dz. m. Kołomyi.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 27 sierpnia 1914, o godz. 
10-30 przed południem, sala Nr. 11.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Jana  Żnkrowskiego ustana­
wia się aoskultanta sądowrego Sobolewskiego 
w Kołomyi kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pe łn o m o cn ie  nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy.
Kołomyja, dnia 20 czerwca 1914.
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D robne ogłoszenia
oa wyrazu petitem  3 hal., t ł u s t y m  

petitem  4 hal.

wprost, z lila, najsm aczniejszy. —Ś w ieży miód M iodobranio cały lipiec. Gesto-
p ły n n a  "patoka „ ra ry ta s11 8 kor. 50 hal. za 5 klgr. 
franko. Korzeniewicz, em. naucz. Iwanezany. '

LwOw, ni.  A k a d e m ic k a  S.
N ąjw iększv m agazyn ju b ile rsk i i zegarm istrzow ski

Juliana DĄBROWSKIEGO
kupuje i sprzedaje sta re  srebro, złoto i kam ienie. 
Z lecenia załatw iać można pocztą i prze* koresp.

RACZKI KAUCZUKOWE
STANISŁAW ABL 
L W Ó W ,  S Y K S T U S K A  3.

| Walka z gruźlicą!
Stowarzyszenie galicyjskich druka- |  

rzy we Lwowie wydało seryę, sk łada­
jącą się z 10 sztuk, pięknie kolorowa­
nych huculskich k a r t  widokowych pę­
dzla znanego artysty-malarza  I. TRUSZA 
(Wodospad Prutu, Chłopiec huculski, 
Kapliwiec, Dziecko huculskie, Widok z 
Diłka, Kamień Dobosza, Huculi trębici,  
Widok z Jamny) i D. 0LAŃSKIEG0 (Dom 
zdrowia drukarzy  w Mikuliczynie, Cer­
kiew w Mikuliczynie). ,  — — — —
— Cena jednej seryi tylkjj.— — —

1 koron a!
— Przy odbiorze większej  ilości od­
powiedni ra b a t .— — — — — —
— Czysty doohód ze sprzedaży prze­
znaczony na sanatoryum piersiowo cho­
rych drukarzy w Mikuliczyni^. — —

Zamówienia i pieniądze uprasza  się 
posyłać pod adresem se k re ta rza  S to­
warzyszenia : P. B U N I A K, L WÓ W,
Ul. SKRZYŃSKIEGO 14, 112. '(Galicya, 
Austrya.).  — — — — — — —

| Walka z gruźlicą!

PORTRETY
Adama Mickiewicza

Ks. Józefa Poniatowskiego 
Jana Dąbrowskiego

Tadeusza Czackiego
, reprodukcye ze słynnych portretów

w gustownych ramach ińza szkłom

są  do nabycia po 8  koron
w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5.

Za porto i opakowanie na  prowinoyę dolicza się 1 koronę.

T elefon 234. T elefon 234.
A dres te leg ra ficzn y : „STADTBUREAU*.

r x
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1|  Ważne dla wyjeżdżających.

j  BIURO MIASTOWE
I  c. k. kolei państwowych

we Lwowie, ul. Trzeciego Maja 5.
( P r z e d t e m  P a s a ż  H a u s m a n a  9 ) .
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WYDAJE b ilety zcstaw ialne (Rundrelse) do w szystkich m iast w Euro­
pie z 60, 90, 120, dniową w ażnością z opustem 20%  we W łoszech, 
Francy! i Szwajcaryl, rów nież bilety zcstawialne w jednym  kie­
runku do w szystkich zagranicznych m iejscowości kąpielow ych z 
ważnocią 45 dni.
Powyższe b ilety  mają to udogodnienie, lż przerywać można jazdę  
we wszystkich m iejscowościach bez zgłaszania a naczelnika s ta c ji.

CELEM UNIKNIĘCIA ŚCISKU przy kasie na stacyi kolei i złodziei 
kieszonkow ych, biuro sprzedaje także b e z  ż a d n e j  d o p ła t y  
t .  j .  w  te j  s a m e j  c e n ie  c o  k a s y  k o le j o w e ,  zw ykłe bilety  
jazdy łab zwane kartonowe w jednym  kierunku, do w szystkich  
m iejscow ości w O iilicyi, Bukowinie i do większych m iast zagra­
nicznych n. p. Wrocław, P o /n ań , Berlin, Kołobrzeg, Zoppoty, 
Frankfurt a/M., Bad Saizbrum i, Budapeszt, Abbazia, W enecya, 
Medyolan, Nizza, Cannes, 1 t. p. K artonowe b ilety  nabywać m o­
żna także o Jeden dzień w cześniej.
U w zględnia się zn iżk i k o le jo w e , le g ity m a c je  u rzęd n i­
cze i b ilety  w ojsk ow e p o  za s łu żb ą .
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ASYGNATY do wozów sypialnych i>Europejskiego Towarzystwa m ię­
dzy narodowego a do wszystkich pociągów w kraju i zagranicą, za­
mawiać można listow nie albo telegraficznie. Przy zam ów ieniu n a ­
leży podać dzień wyjazdu, numer pociągu 1 rodzaj m iejsca, dam­
skie ezy też m ęskie i gdzie się wsiada.

1

chińskie i angielskie, ciemno naciągające o wybornym
smaku i aromatyczne

p o l e c a

W A H 8 E Ł  H E R B A T Y  I K A W Y
EDffiUNDA AIEDLA

c. k. nadwornego dostawcy

we Lwowie,  ul. Teatralna 3.
Proszę żądać szczegółowych cenników.

r A R Y F A  F R A C H T O W A
t.f- L w tn ra  do w s z y s tk i c h  i t a c y j  
kolejow ych w S a lic y l i B ukow inie

p r z e z  M L  F I 3 C H L E R A
3? x  p B * * ę -* y l5 s^  p e@ xt& ief« ji 3  k o r *  t ą a L ,  a #

3  k o r - ,  5 S  h.ml&

Główny $kla<!: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, Trzeciego Maja 1. 5

11 .  .. _ | 1
MADONNA DOLOROSA

reprodukeya kolorowa ze słynnego obrazu 
F. KEUDOWSKJFGO jest do nabycia w 
gustownych ramach i za szkłom w cenie

------------— 2 5  k o r o n -------------------
za porto i opakowanie dolicza się 1 kor. 
w binrze ogłoszeń S o k ołow sk iego  
L w ów , ul. T rzeciego  M aja 5 . 
Na żądanie przesyła się odbitkę niekolorową.

Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska

TYGODNIK Przeszło  tysiąc strou ic  tekstu  i przeszło 
dwa tysiące ilu straey i roeznie. Ji

55 lat

is tn ie n ia ] MAJSTROWANY
„TYGODNIK ILLUSTROWANY“ w r, 1914 zamieści najnowszą świetną powieść

Henryka Sienkiewicza „ L E G IO N Y “
część pierwsza „ W  l i l t A J L " ,  część druga „ P O D  D Ą B R O W S K I M 1 | 

wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi W. Kossaka.

Powieść „ Ł K O I O jN Y 44 „Tygodnik Ulustrowany“ zaczął drukować w grudniu r. 19l^ 
Nowi prenumeratorzy początek powieści mogą nabywać po 30 hal. Z przesyłką 40 hal.

Nadto „Tygodnik ll lustrow any“ w r. 1914 drukować będzie najświeższą powieść 
Włod. Perzyńskiego „ZLOTY INTERES" oraz dokończenie powieści Wacława Sierosze^  
skiego „BIEN!QWSKI“.

Artykuły wstępne, naukowe, społeczne i literackie pierwszorzędnych publicystów i
ratów polskich. — Stałe przeglądy wystaw naszych z udziałem wszystkich malarzy t ó  
skich i obcych. — Ilustracye odźwierciadlające, zdarzenia chwili bieżącej. — TEAb

SZTUKI PLASTYCZNE. — PIŚMIENNICTWO OBCE.

W r. 1914 wszyscy prenumeratorowie roczni „Tygodnika Illustrowanego oprócz 
numerów pisma o t r z y m a j ą  be*: d o p ł a t y :

12 tomów „Ciekawych Pow ieści11 „Przegląd Bibliograficzni
S e szy l a lbu m ow y  

„Świat Dziecięcy" z rycinami kolorowanemi, jako premium nadzwyczajne.

Prenumeratę przyjmują: Administracya „Tygodnika Illustrowanego" we Lwowie-' 
U l .  T rzeciego  M a ja  5 ,  oraz w szystkie księgarnie i kantory pism. 
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W e  L w o w i e :
kw artaln ie
półrocznie
roeznie

6-80 kor. 7. oprawą książek 8-30 kor.
13-60 kor. „ „ 16-60 kor.
27-20 kor. „ „ 33-20 kor.

W  G alicy! z przesy łką  pocztową:
kw artaln ie
półrocznie
roeznie

pi-
7-20 kor. z oprawą książek 8 '^  wić

14-40 k o r.........................................17-40
28-80 kor. „ „ 34'80

W ydawcy: G ebethner i Wolff. — Redaktor naczelny : Dr. Józef Wolff. 
Odpowiedzialny za Redakeyę we Lw ow ie: A rtu r Sohroder.

P rzyjació ł naszego pism a prosim y uprzejm ie o polecenie n iniejszego prospektu.

Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem Jana Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12, — Telefon 527.
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